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Cena 20 groszy 


„Rekonstrukcja gabinetu profesora 


jartla 


w chaosie warszawskich plolek i pogłosek 


Warszawa mówi o rekonstrukcji gabine- 
tu. Od 24 godzin o niczem innem (nawet o 
trzaskającym mrozie) nie mówi się z takim 
zapałem, jak o zmianach. 


Wymieniane są nazwiska tych ministrów, 
którzy „odchodzą“ i tych, którzy „przy- 
chodzą”, 

Plotka nie oszczędza ani jednego nazwi- 
ska, ani jednej teki. 


Gdy zdarzy się, że ktoś powątpiewająco 
pokiwa głową, wówczas kolporterzy wersyj 
wyciągają egzemplarz jednego z pism war- 
szawskich i triumfująco wskazują palcem na 
wywiad z Panem Premjerem Bartlem, gdzie 
wkońcu na pytanie, czy są mtożliwe zmiany, 
Szef Rządu odpowiada: „ ... a może”. 

Otóż to „może“ jest pewne dziś, jak pew- 
ne jest wogóle w każdej chwili. 

— -Zmiany są możliwe, jak możliwe są zaw- 
sze w każdym rządzie. 

Można przypuszczać, że dzisiejsza prasa 
(warszawska, a za nią łódzka) zanotuje nie- 
tylko ogólniki, ale nawet wymieni nazwiska 
„ustępujących ' i „wchodzących“ ministrów. 

Nie czynimy tego, gdyż podsłuchiwanie 
zbyt daleko idących lub wręcz nonsensow- 
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Wyjazd P. Prezydenta 
do Zakopanego 


, Korespondent „Hasła“ donosi z War- 
szawy: 

Pan Prezydent Rzeczypospolitej wraz z 
małżonką udaje się około 20 b. m. do Zako- 
panego na parotygodniowy wypoczynek i 
zamieszka w apartamentach sanatorjum Dłu- 
skich, które jest własnością Ministerstwa 
Spraw Wojskowych. 

i W związku z powyższym wyjazdem, bawi 
już od paru dni w Zakopanem adjutant Pana 
Prezydenta, rotmistrz Jurgielewicz, który 


pilnuje przygotowania apartamentów. 


P. Devey na Zamku 
z War- 


Korespondent- „Hasła” donosi 
szawy: 

Pan Prezydent Rzeczypospolitej przyjął 
na pożegnalnej audjencji p. Dewey'a, który 
wyjeżdża da Ameryki. 

_ Wieczorem p. Minister Skarbu Czecho- 
wicz wydał na cześć odjeżdżającego bankiet 
w Resursie Obywatelskiej, na którym byli 
obecni kierownicy Banku Polskiego i ban- 
ków państwowych. 


Min. Hermes w Warszawie 


Korespondent „Hasła” donosi z War- 
szawy: 

Wczoraj przybył do Warszawy minister 
Hermes. 


Rokowania handlowe 
polsko-francuskie 
„Hasła'” 


Korespondent donosi 
szawy: 

Jutro wyjeżdża do Paryża delegacja pol- 
ska celem kontynuowania, po przerwie swią- 
tecznej, rokowań o traktat handlowy z Fran- 
cją. 

Prawdopedoboaje rokowania zostaną u- 
kończone jeszcze w bieżącym miesiącu z 


wynikiem pomvśluvm. 


z War- 


nych plotek przekracza obowiązki dzien- 
nikarskie. 

O nazwiskach i tekach nie czas w tej 
chwili mówić, przynajmniej nie 'mówi się 
konkretnie tam, gdzie należy. 

Jedna, jedyna zmiana, a mianowicie na 
stanowisku Ministra Spraw Zagranicznych, 
kolportowana jest wyjątkowo uporczywie i 
pono nie bez szans prawdopodobieństwa. 


Dzień dzisiejszy niezwykle uspasabia do 
plotek, wersyj i t. d. Przecież to pierwsze 
poświąteczne posiedzenie Sejmu... 

Dziś również P. Premjer Bartel ma być 
przyjęty na Zamku przez Pana Prezydenta 
Rzeczypospolitej. 

Na tem tle plotki nabierają specjalnego 


akcentu. 
pa 


Sląsk kupuje okręty 
Asygnowano 5 miljonów złotych na rozbudowę floty 
narodowej 


Z inicjatywy wojewody śląskiego, p. Gra- 
żyńskiego, sejm śląski uchwalił asygnować 5 
miljonów złotych na rozbudowę handlowej 
floty narodowej. 

Na rachunek tej sumy wpłynęła już przed 
kilku dniami pierwsza. rata 650 tysięcy zło- 
tych. 

Za pieniądze te kupione będą prawdopo- 
dobnie dwa wielkie statki towarowe o łado- 
wności 6000 tonn każdy. 


Statki te przeznaczonoby  przedewszyst- 
kiem na- przewóz polskiego węgla: do< krajów. 
północnej Afryki, oraz do portów na zachod- 
niem wybrzeżu Włoch. 

Trasa ta jest o tyle dogodna dla statków 
polskich, że z krajów wymienionych okręty 
mogłyby zabierać dó Polski fosfaty, tytoń, 
trawę morską itp. 

Okręty oddane być mają do dyspozycji 
przedsiębiorstwu „Żegluga Polska". 


Litwa wobec propozycji Sowietów 


natychmiastowego podpisania paktu Kelloga 


KOWNO, 9.1. W litewskich kołach poli- 
tycznych oczekują z wielkiem napięciem od- 
powiedzi polskiej na notę Litwinowa. 

„Juedische Stimme", organ żydów kowień 
skich oświadcza, że koła litewskie wojskowe 
żywią nadzieję, iż Polska zgodzi się na pro- 
pozycje sowieckie, co byłoby dla Litwy rze- 
czą pożądaną. 


Natomiast „Ritas“, organ chrześcijańskich 
demokratów zupełnie bezwzględnie oświad- 
cza, że Sowietom żadną miarą nie można do- 
wierzać. Nawet Litwa nie powinna wejść w 


| pułapkę, którą Sowiety podstawiły Polsce o- 


raz państwom bałtyckim. Krok Sowietów po- 
winien być raczej przestrogą dla tych państw 
pod których adresem się zwraca. 


REBELJA W AFGANISTANIE 


Amanullah zgadza się na ustępstwa 


LONDYN, 9.1. Poselstwo afgańskie w 
Londynie donosi, że walki pomiędzy wojska- 
mi rządowemi a powstańcami północnej czę- 
ści kraju wznowiły się. Powstańcy mieli po- 
nieść ciężkie straty i cofnąć się na północ. 
Sytuacja w Kabulu jak i w okolicy jest we- 
dług brzmienia komunikatu poselstwa afgań- 
skiego zupełnie normalna. 

W Londynie krążą uporczywe" pogłoski 
o ustępstwach  Amanullaha na rzecz po- 
wstańców.. Król gotów jest wstrzymać sze- 
reg reform i znieść powszechny obowiązek 
służby wojskowej. (ATE) 


LONDYN, 9.1. Donoszą z Kalkutty, że 
były pułkownik  Lavrence, który rzekomo 
miał odegrać ważną rolę w powstaniu afgań- 
skiem, przybył do Lahory, skąd udaje się do 
Karachi, gdzie wsiądzie na pokład parowca, 
który ma go odwieźć do Anglji. Pułkownik 
Lavrence służy, jak wiadomo, w lotnictwie 
indyjskiem. Rząd angielski, chcąć położyć 
kres bezpodstawnym pogłoskom odwołał go 
do Anglji. (ATE) 


Grypa w Ameryce rozszerza się 
"Lekarze obradują nad walką z epidemją 


WASZYNGTON, „9.1. Epidemja grypy, 
która dotychczas panowała głównie w zacho- 
dnich stanach, przesuwa się do stanów wscho 
dnich i północno - wschodnich i zatacza: co- 
raz szersze kręgi w Nowym Jorku. 

Przebieg epidemji jest z dnia na dzień 
śroźniejszy. Według sprawozdania urzędu 
zdrowia w ubiegłym tysodniu zmarło w 39 


miastach na grypę 2141 osób, podczas gdy w 
tygodniu poprzednim zmarło sv całych sta- 
nach 1275 osób. 

"Jutro zbiera się w Waszyngtonie kongres, 
w którym wezmą udział urzędnicy zdrowia i 
lekarze ze wszystkich stanów, celem omówie 
nia najskuteczniejszych środków walki z tą 
epidemią, 


P. S. Jeżeli w prasie warszawskiej (a za 
nią łódzkiej) padną dzisiaj nazwiska „wcho- 
dzących' ministrów, to według plotek sto- 
łecznych będą one brzmieć: Janusz Radzi- 
wiłł, Roman Kroll, gen. Sosnkowski, Stani: 
sław Patek, płk. Pristor, Bogusław Miedziń- 
ski, płk. Ulrich, gen. Górecki, Stefan Sta- 
rzyński, W. Przedpełski. 


+ 


Notując wszystkie wersje, dodać musimy, 
że najbardziej uporczywie mówi się o zmia- 
nach na kierowniczych stanowiskach w re- 
sortach gospodarczych: Ministerstwo Skar- 
bu, Przemysłu i Handlu oraz Poczty i Tele 
grafów. 


|— 


$ 


Polska Agencja Telegraficzna upoważ: 
niona jest do stwierdzenia, że wszelkie po- 
głoski o mającej jakoby nastąpić zmianie ma 
stanowisku Min. Spraw, Zaśran., jak np: roz- 
powszechniana w prasie niemieckiej infor. 
macja o zamierzonem  zamianowaniu Min. 
Spraw Zagran. posła Knolla, są najzupełniej 
bezpodstawne. 

Nawet więc wiadomość o zmianie na sta- 
nowisku Ministra Spraw Zagranicznych zo- 
stała zdementowana przez PAT, a więc ofi- 
cjalnie. 


Marszałek Piłsudski 


obywateiem honorowym miasta 
Stanisławowa 


Na osłatniem posiedzeniu rady miejskiej 
w Stanisławowie uchwalono jednomyślnie o- 
fiarować Marszałkowi Piłsudskiemu obywa- 
telstwo honorowe m. Stanisławowa. 

Delegacja miasta w osobach burmistrza 
Chowańca, wiceburmistrza d-ra Ritermana ` 
radnego d-ra Seidlera udaje się do Warsza: 
wy, celem wręczenia p. Marszałkowi dyplo' 
mu honorowego. 


Pracowity dzień 
P. Premiera 


Korespondent „Hasła' donosi z War 
szawy: 
W dniu wczorajszym P. Premjer Bartel od: 
był szereg narad z członkami gabinetu. 
Przed południem pierwszą naradę odby: 
Premjer Bartel z ministrem Skarbu Czecho: 
wiczem. Na naradę tę przybył następnie mi- 
ister Kühn. ` 
Po tej konferencji P. Premjer Bartel przy 
jał kolejno ministrów Staniewicza, Składkow 
skiego i Jurkiewicza, odbywając z nimi ko: 
leino konferencje w sprawach bieżących. 
Wieczorem przyjął ministra Poczt i Te 
legrafów, Miedzińskiego. 


ArystokKraci polscy 


na nabożeństwie żałobnem za dusze 
ś. p. Mikołaja Mikołajewicza 


Korespondent „Hasła' donosi z War: 
szawy: 
Wczoraj w Warszawie odbyło się w 


cerkwi prawosławnej nabożeństwo żałobne 
za spokój duszy zmarłego b. wielkiego księ 
cia Mikołaja Mikołajewicza. 

Rzeczą ciekawą i niezmiernie charakte- 
rystyczną jest, że w nabożeństwie, oprócz 


kolonji rosyjskiej, rekrutującej się przeważ: 
nie z b. carskich oficerów, wzięli udział licz: 
ni przedstawiciele polskiej arystokracji 
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Mmatactwa 


„HASŁO” z dnia 10 stycznia 1929 r. 


Groźne wybuchy wulkaniczne w Chili 


Kilkaset osób zginęło straszną śmiercią 


iełdowe firm niemieckich 


handlujących polskiem drzewem 


EEŁRLIN, 9.1. Berliuska' policja krymi- 
nalna zaareszłowała wczoraj radzą komer- 
cyjnego Lindemeun:, podejrzanego © udział 
w skandalicznych mach ńrcjach ma Giełdzie 
be. ńskiej w które, wyniau akcje spółki ak- 
cyjnej przemysłu drzewnego „Brandenbirój- 
sche  Holzindustrie', po bezprzykładnem 
zwyżkowaniu, spadły 30 października r. z. w 
ciągu jednego dnia o 174 punktów. Wyniki 
rewizji w mieszkaniu Lindemanna oraz iego 
zeznania znają się wskazywać, że winę w tej 
sprawie ponoszą głównie właściciele firmy 


gdańskiej „Elbe”, wobec czego Lindemanna 
z areszłu narazie zwolniono. Wzmiankowana 
firma gdańska, posiadająca szereg tartaków 
na polskiem Pomorzu, nabyta została przez 
„Brandenburgische Holzindustrie" za cenę 
400 tysięcy marek w celu przeprowadzenia 
niezwykle rentownych tranzakcyj drzewnych 
w Połsce. Dalszy przebieg tej skandalicznej 
afery oczekiwany jest w tutejszych sferach 
handlowych i giełdowych ze zrozumiałem za- 
interesowaniem. 


CHORWACI ZADOWOLENI 


z zamachu stanu w Jugosławji 


ZAGRZEB, 9.1. 
no tu rewizję 
chłopskiej, Pernara, oraz u b. posła stronni- 
ctwa chorwackich separatystów, Pawelicza, i 
innych przywódców chorwackich stronnictw 
skrajnie narodowych. — Dzienniki, które 
przyniosły te rewelacje, uległy konfiskacie. 

Prasa zagrzebska daje wyraz zadowole- 
nia z zaszłych ostatnio wypadków. I tak, do- 
tychczas opozycyjny dziennik „Utarni List" 
wita przychylnie postanowienie królewskie. 
Dr. Maczek wyraża się z radością i z ułnością 
o nowowytworzonem położeniu 

Jednak między nim a Pribicewiczem, przy 
wódcą demokratów chorwackich, istnieje o- 


Wczoraj przeprowadzo- 


u posła chorwackiego partji | 


twarta walka, gdyż stronnicy fribicewicza o- 
bawiają się, iż marzenia partji chorwackiej 
iepodległościowe zakóńczyły się, a zwycięży» 
ła jedynie partja wojskowa, Wprawdzie je- 
den z członków chorwackich rządu oświad- 
cza, iż nie może być mowy 
wojska, ani o faszyzmie w Jugosławia, który 
iest zupełnie obcy narodowi u1gosłowjańskie- 
mu — Nieporozumienie między Maczkiem a 
Priłucewiczem objawia się w tem, że Pribi- 
cewicz zgodził się zgóry na :ewizję konstytu- 
cji podczas gdy Maczek słuwną wagę przy- 
kładał do lego, aby z newych wyborow wy- 
szło nowe konstytucyjne zgromadzenie naro- 
dowe. 


o zwycięstwie 


Katastrofa Kolejowa w Anoalii 


3 osoby zabite, 19 rannych 


LONDYN, 9.1. Wczoraj wieczorem zde- 
tzył się koło stacji kolejowej Ashchurch w 


I8-ta Loteria Państwowa 


3-cia klasa — 1-szy dzień. 


Główniejsze wygrane: 


Zł. 20.000 na nr. 43086 

Zł. 5.000 na nr. 41105. 

Zł. 2.000 na nr. 142933. 

Zt. 1.000 na n-ry: 60155 120934, 

Zi. 500 na n-ry: 44822 95816 
155175. 

Zł. 400 na n-ry: 62134 66236 68653 71514 
73235 77424 131928 154105. 


Zł. 300 na n-ry: 16216 24922 29519 30192 
48765 80750 85461 88328 92262 94893 102624 
103575 123397 145384 152203 162530 165910 
167464 170262. 


Zł, 250 na n-ry: 714 7069 
16301 17857 20567 21822 22404 
29261 29774 32216 33143 38112 
41484 42286 47289 48264 51269 
56309 27007 65569 65676 65796 
68082 74635 74860 75348 77108 
80462 82744 84477 86666 88099 
92052 93575 93791 94022 
107225 108256 111489 111731 
116354 119510 119652 119755 
123890 125055 132346 134405 
137633 137766 137977 138567 
145495 146520 150207 151189 
157985 159182 160483 161659 
167525," 


102736 


14083 
23725 
40594 
51873 
66719 
79499 
89144 
101647 
114209 
120406 
136534 
140497 
153906 
162187 


14556 
26046 
41109 
55432 
67740 
19661 
90469 
102222 
114903 
122827 
137538 
145273 
155363 
164817 


hrabstwie Yorkshire pociąg pośpieszny z po- 
ciągiem towarowym. * 

Według dotychczasowych doniesień, ma- 
szynista i 2 pasażerowie są zabici. Liczba 
rannych wynosi 19 osób, z których 5 walczy 
ze śmiercią. 


Przyczyną katastrofy jest prawdopodob- 
nie mgła, wskutek której maszynista przeje- 
chał sygnały. 


bohaterów z hordami kozackiemi. 


Dziś 
Wielki superfilm wojenny p. t. 


Potężny dramat bohaterstwa i poświęceń w 10 akt. 
Wielkie bitwy z bolszewikami — Hordy 


kozackie niszczą wsie i miasta. 


Początek seansów codziennie o godz. 4-ej popoł, w soboty i niedziole o godz. 12-ej. 
Na plerwszy seans wszystkie miejsca po 50 gr. 


LONDYN, 9,1. Całe terytorjum t. zw. 
chilijskiej Szwajcarji, bogatej w liczne wul- 
kany, a położone na 350 mil na południe od 
stolicy Santjagó, jest nawiedzane ciagłemi 
wstrząsami. Cały teren wulkaniczny wstrzą 
sany jest ciągłemi grzmotami podziemnenii. 


Nowy krater otwórzył się na wulkanie O- 
Sorus. 


Wulkan Calbuco w dalszym ciągu wyka- 


Nr. 10 


zuje groźna działalność. Gorąca lawa popa- 
liła pola osadników z Europy, osiadłych w 
pobliżu. Tak samo zginęło dużo bydła. Wszy 
stkie ryby wyginęły w jeziórze, które żitajdu: 
je się u podnóża wułkanu, wskutek wpłynię: 
cia doń lawy. Mieszkańcy okoliczni póucie- 
kali w góry. 

Liczba ofiar w zabitych obliczona jest ta 
kilkaset. Wszelkie połączenia zostały prze- 
twane. 


Napad na pociąg 


30 uzbrojonych bandytów obrabowało podróżnych 


LONDYN, 9.1. Donoszą z Szanghaju, że , 


póciąg, kursujący na linji Szangłiaj — Nan- 
kin był napadnięty przez 30 uzbrojonych ban 
dytów na jednej ze stacji w pobliżu Nankinu. 
Część bandytów uwięziła naczelnika sta- 
cji oraz personel pociągu, inni zaś dokonali 
rabunku podróżnych. Pociąg przyszedł do 
Nankinu z trzygodzinnem opróżnieniem. 


Władze wojskowe urządziły natychmiast 
pościg za bandytami, ale, jak dotychczas, u- 
jąć ich nie zdołano. (ATE) 

SZANGHAJ, 9.1. W pociągu ograbio- 
nym osłatnio przez bandytów, przewożono 
między innemi pieniądze, przeznaczone na 
wypłatę dla personelu kolejowego na linji 
Szanghaj — Nankin. Bandyci zrabowali o- 
koło 10 tysięcy dolarów i zbiegli. 


Zamach na prokuratora 


Sprawca zbrodniczego czynu popełnił samobójstwo 


PARYŻ, 9.1. Z Aix en Provence donoszą 
o krwawej tragedji, której widownią był bu- 
dynek sądusokręgowego. 


Były żandarm, który obecnie sprawował 
funkcje woźnego sądowego. niejaki Escar- 
riot, strzelił pięciokrotnie w kierunku proku- 
ratora Lecaux, poczem popełnił samobój- 


stwo. Prokurator jest lekko tylko ranny. 


Sprawca zbrodniczego czynu, były żoł- 
nierz wojny Światowej, odznaczony medalem 
za waleczność, w ostatnich czasach zaniedby- 
wał obowiązki służbowe. 


Prokurator robił mu kilkakrotnie ostre 
wymówki. Escarriot, przekonany, że proku- 


gigantyczna premjera! 


Epopea walk nieustraszonych 


a 


Nareszcie już wkrótce dawno oczekiwana powieść Ireny Zarzyckiej 


„DZIKUSKA: 


z Marją Malicką i Z. $awanem 


w rolach głównych 


na ekranie „Luny“. 


Snu a T'S 


GRAND-KINO 


Początek punktualnie o 4-ej p. p. 
1128 
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Największy triumf polskiej produkcji według natchniónego utworu 
STEFANA ŻEROMSKIEGO 


W ROLACH GŁOWNYCH: 
Sawan, Gorczyńska 
Jaracz, Modzelewska 


Marcello-Palińska, Samborski, Boryta, Walter, Trapszo, Mieszejewski 


rator chce go pozbawić stanowiska, popełnił 
zamach. í 


Dymisja p. 
Bukowieckiego 


Korespondent  „Hasła” 
szawy: 

Wczorajsze „łasło' donosiło o złożeniu 
przez prezesa generalnej prokuratorji pań- 
stwowej, p. Bukowieckiego, podania o udzie- 
lenie mu dymisji, 

Jak nas informują, Pan Prezydent Rze- 
czypospolitej sprawy tej jeszcze nie załatwił. 


donosi z War: 


Podróż duńskiej pary 
królewskiej 


MADRYT, 9.1. Dzienniki zapowiadają 
rychły przyjazd do Hiszpanji królewskiej pa- 
ry duńskiej. Król Chrystjan i królowa Alek- 
sandra przybędą do Madrytu w lutym, aby 
rewizytować króla Alfonsa, który bawił w 
Kopenhadze w lecie ub. roku, Duńska para 
królewska zabawi w Madrycie 4—5 dni jako 
goście królewskiej pary hiszpańskiej, (PAT) 


Kino ,„SŁOŃCE” 


ul. Naplórkowskiego 28 (dawn. St.:Zarzewska) 
Dojazd tramwajami Nr. 3 I 4. 


a 
Od d. 8 do d. 18 stycznia 1929 r. wł.: 


Marjonetki Losu 


(W szponach żywiołów), 


Wspaniały dramat erotyczny w 7-miu aktach 
z głośną na całym świecie 


ANITĄ STEWARD 


Rzecz dzieje się współcześnie w północnej 
Kanadzie i w stolicy Jamajki. 


Początek seansów: o godz. 5-ej. 
W niedziele | święta o godz. 12, 


NJ Z | O | ZK | O 


GRAND-KINO S 


Nr. 10 


„HASŁO” z dnia 10 stycznia 1929 r. 


Oemagogja budżetowa 
w Sejmie 
Prasa różnych kierunków politycznych 


ciągle — i słusznie — pisze na temat wyni- 
ków i doświadczeń ubiegłej sesji sejmowej, 


stawiając na tej podstawie horoskopy na 
przyszłość rozwoju sytuacji politycznej w 
Państwie. Uważny czytelnik w dyskusji tej 


nie może jednak nie zauważyć, że na pewnej 
cześci prasy, biorącej w niej udział, ciąży coś 
jakby grzech pierworodny, który nie pozwala 
dotrzeć do sedna sprawy. Mamy tu na myśli 
tę część prasy, która ustosunkowała się do 
Rządu opozycyjnie, bez względu na jej poli- 
tyczny kierunek. 

Grzech ten wypływa z założenia, z które- 
go ta część prasy w toczącej się dyskusji wy 
chodzi. Dla nie wszystko zamyka się w nie- 
kończących się dociekaniach na temat sto- 
sunku rządu do Sejmu, a przesubtelnych roz- 
ważaniach, do czego ma prawo rząd, a do 
czego Sejm, gdzie się prawa rządu kończą, 
a Sejmu zaczynają — i naodwrót. Po moc- 
nem i męskiem oświadczeniu premjera Bartla 
o prawie kontroli działalności rządu do przez 
Sejm, złożonem na komisji, powtórzonem na 
plenum, które zadowoliło nawet takich pryn 
cypjalnych polityków, jak pp. Kwapiński i 
Woźnicki, mogłoby się wydawać, że ta dysku 
sja jako poprostu bezprzedmiotowa wcale 
się nie wywiąże lub prędko umrze na arenie. 
Trwa ona jednak i w zasadzie, możnaby nic 
przeciwko niej nie mieć, gdyby nie to, że przy 
czynia się ona do zaciemniania w opinji pu- 
blicznej świadomości tego, co w działalności 
Sejmu podczas ubiegłej sesji było ważniejsze, 
niż jego stosunek do rządu. 

Bo jakkolwiek jest niewątpliwie bardzo 
ważną rzeczą wzajemny stosunek rządu i 
Sejmu, są przecież rzeczy jeszcze ważniej- 
sze. Ważniejszy jest interes Państwa jako 
takiego, a w pierwszym rzędzie interes ten 
wymaga, by Państwo miało racjonalnie uło- 
żony budżet, czyniący z jednej strony zadość 
słusznym potrzebom i koniecznościom, a z 
drugiej strony — odpowiadający możliwo- 
ściom finansowym i gospodarczym ludności. 

A tu widzimy, że podczas ubiegłej sesji 
— bez względu na to, jak kto zechce określić 
stosunek rządu do Sejmu i Sejmu do rządu 
— Sejm w wielu wypadkach nietylko nie 
stanął na wysokości zadania, ale poprostu 
poniżył się do uchwał o poziomie demago- 
śiczno - wiecowym. 

Sejm wbrew opinji Ministra Skarbu, naj- 
bardziej odpowiedzialnego szałarza pieniędzy 
państwowych, pobieranych od ludności do- 
maga się wydatku 20 milj. zł. na których nie- 
ma pokrycia, a gdy się zwraca uwagę, że u- 
stawa wymaga, by wnioskodawcy wydatku 
wskazali źródło na jego prostą. Proponuje, 
by o taką sumę globalnie obciąć budżet ar- 
mji, — jeszcze przed rozpotrzeniem gol 

Odpowiedź ta była ordynarnem zasypy- 
waniem oczu piaskiem, zresztą, wnioskodaw- 
cy zgóry wiedzieli, że ich wniosek się nie zre 
alizuje. Postawili go dla celów demagogicz- 
nych, dla budowania popularności wśród wy- 
borców. Jest to niedopuszczalne igranie naj 
ważniejszym, jakim jest racjonalny budżet, 
interesem Państwa i tworzy się ta parodok- 
salna sytuacja, że rząd musi najważniejszych 
interesów Państwa bronić przed Sejmem. 


I jak tu dyskutować „pryncypjalnie“ o 
stosunku Rządu do Sejmu? 


Albo ponownie skreślić przez komisję bud 
żetową Sejmu funduszu dyspozycyjnego dla 
Ministerstwa Spraw Wewnętrznych, pomi- 
mo, że Minister Składkowski w swej świet- 
nej mowie wyraźnie wykazał. że fundusz ten 
jest konieczny ze względu na bezpieczeń- 
stwo Państwa i bez tego funduszu żaden mi- 
nister Spraw Wewnętrznych nie może spra- 
wować swego urzędu. Minister Składkow- 
ski wyraźnie przytem zacznaczył, że stostin- 
ku do funduszu dyspozycyjneśo nie traktuje 
jako kwestji zaufania, którą radzi postawić 
wprost. 

Mimo to komisja nie ograniczyła się do 
demonstracji przeciwko Ministrowi, do czego 
wystarczyłoby skreślić z funduszu dyspozy- 
cyjnego 100 zł, ale skreśliła cały fundusz. 
I gdyby ta uchwała miała stać się ciałem, 
mogłoby się zdarzyć, że np. po miesiącu min. 
Składkowski ustępuje, przychodzi inny mi- 
nister Spraw Wewnętrznych, któremu opo- 
zycja sejmowa niema na razie zamiaru urzą- 

ia jakichś psikusów, — i ten minister 
miałby rządzić do końca roku budżetowego 
bez funduszu dyspozycyjnego czyli z naraże- 
niem na szwank bezpieczeństwa Państwa. 
Jest to znowu nic innego jak bawienie się w 
niedopuszczalną demagogję przy uchwalaniu 
tak ważnej rzeczy, jak budżet Państwa! Ta- 
ka praca nie da się inaczej określić, jako pra 
ca przeciwpaństwowa. Nic też dziwnego, że 
opozycyjni działacze sejmowi obniżają w ten 
sposób w oczach zdrowo myślącego społe- 
czeństwa powagę Sejmu i z tego tytułu mogą 
mieć pretensje jedynie do samych siebie. 


Stefan Żelski. 
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0 czem mówią w Londynie 


Jak obchodzono Sylwesra. 


I konie mają swoje prawo. Kryzys 


w Armii Zbawienia. Podlotki=wyborczynie 


, Londyn, w styczniu 1929 r. 
Polepszenie w stanie zdrowia króla po” 
prawiło nastrój w stolicy i Nowy Rok obcho- 
dzono ochoczo a wesoło we wszystkich fashio- 
nable hotelach i restauracjach, pijąc umiar- 
kowanie, jak zwykle w miejscach publicz- 
nych, „śpiewając „Auld Lange Syne , strze- 
lając z „crackerów* i przystrajając się w pa- 
pierowe czapki i kostjumy. Zabawy niewin- 
ne i powtarzające się od lat niezliczonych z 
tym samym  ceremonjałem i małemi tylko 
zmianami. W rozrywkach swoich, jak i -we 
wszystkiem innem, Anglik jest. najbardziej 
konserwatywnym europejczykiem. 
Święciły też Nowy Rok i konie w swoim 
przytułku w Crickelwood, nie na Sylwestra, 


m 


(Korespondencja własna „Hasła'') 


lecz w sam dzień noworoczny, „obiadem u- 
roczystym, podanym dla 80 czworonogów, a 
składającym się z marchwi, jabłek, chleba i 
cukru. 

Konie są chwilowo tematem nietylko ży- 
wych dyskusji, polemiki w gazetach, ale i 
obrad ustawodawczych. Od ośmiu lat nieza- 
łatwioną jest kwestja, jakie mają być drogi 
i gościńce, by nietylko chwalił je sobie auto- 
mobilista, ale i jeździec, wracający z polo- 
wania, Bodźcem do zaośnionej dyskusji by- 
ła rozprawa przeciw Lady Ipswich i jej list 
do sędziów, w którym pisze, że świadomie 
przekroczyła prawo, jadąc konno po ścieżce 
przeznaczonej dla pieszych, bo nie miała in- 
nego wyboru. [ie chciała narażać siebie, ani 


KARTELIZACJA PRZEMYSŁU 


obejmuje również fabryki bielskie 


Jak już donosiło „Hasło, w Łodzi roz- 
wija się ruch  kartelizacyjny, obejmujący 
wielki i średni przemysł wełniany, 

Z ruchem tym sołidaryzuje się przemysł 
bielski. 

Do Bielska wysłany został delegat prze- 
mysłu wełnianego w i, który ma usta- 
Jlić jednakowe warunki pokrycia dla obu 
miast. > 

Przemysł bielski odnosi się pozytywnie 
c> wysuniętej przez przemysł łódzki kon- 


Bielsko, które stosuje ostre normy pokry- 
cia dła przemysłu łódzkiego, gotowe jest 
zaostrzyć bardziej te warunki, jeżeli będzie 
miało gwarancję, że przemysł łódzki prze- 
prowadzi w praktyce przyjęte przez się zobo- 
wiązania. 

Zadanie delegata przemysłu łódzkiego w 
Bielsku jest zatem nie łatwe, albowiem w 
wypadku przyłączenia się Bielska do poro- 
zumienia będzie on moralnie odpowiedzial- 
ny za wszelkie nieprawidłowości, jakie mogą 
się wyłonić po zawarciu umowy. 


Przemysł łódzki na P. W.K. 


Przeszło połowa pawilonu włókienniczego będzie zajęta 


Przemysł włókienniczy bierze żywy udział 
w przygotowaniu Powszechnej Wystawy Kra 
jowej w Poznaniu. 

Jako całość występuje polska produkcja 
włókiennicza w specjalnie wybudowanym, 
olbrzymim pawilonie. 

Koszta budowy tego gmachu wyniosły 
600,000 złotych i zostały w całości pokryte 
przez wystawiające firmy. 

Obecnie poszczególne zakłady przemysłu 
włókienniczego nadsyłają projekty swych 
stoisk na wystawie, które są badane szcze- 
śółowo celem ustalenia jednolitej linji arty- 


stycznej całego wnętrza pawilonu włókienni- 
czego. 

Kierownictwo całości objął Związek Prze 
mysłu Włókienniczego w Państwie Polskiem. 

Lista wystawców została już zamknięta i 
obejmuje 116 firm przemysłu włókienniczego, 
na tę liczbę składa się: 73 fabryki łódzkie, 
37 fabryk bielskich i 6 fabryk białostockich. 

Z tego wystawia: 56 fabryk wełnianych, 
32 fabryki bawełniane, 4 fabryki trykotaży, 
1 fabryka ceraty, 9 fabryk dywanów, makat 
i kilimów, 2 fabryki firanek i koronek, 2 fa- 
bryki wstążek, 4 fabryki wyrobów jedwab- 


| nych i 6 fabryk wyrobów jutowych. 


Wystawa szkolniciwa 


ziemi tódzkiej 


Powszechna Wystawa Krajowa w Pozna- 
niu mobihzuje na całym terenie Rzeczypos- 
politej, wszystkie siły i czynniki, aby, uchwy- 
ciwszy całokształt życia we wszystkich jego 
przejawach, wykazać przed światem, że no- 
woodrodzona Ojczyzna, wbrew twierdzeniom 
o jej „sezonowości , umiała podstawowo za- 
łożyć fundamenta i budować silny gmach 
swej państwowości. 


Będzie to wielka rewja naszych sił, walo- 
rów, jakie zdołaliśmy zdobyć przez dziesię- 
ciolecie naszej niepodległości, i wykaże przed 
całym światem nasz handel, przemysł, budo- 
wnictwo, rękodzieło, wykaże naszą kulturę, 
artyzm i sztukę, wykaże naszą umiejętność 
organizacji i kalkulacji, naszą zewnętrzną i 
wewnętrzną wartość państwową, opartą na 
realnych i namacalnych danych. 

Wśród tej wielkiej rewji naszych sił i war- 
tości państwowotwórczych, bodaj że najwię- 
ksze znaczenie będzie miał dział: Szkolnic- 
twa w Polsce, ów dział, którego zadaniem w 
organizacji państwowo-twórczej jest tworze- 
nie faktyczne przyszłości państwa przez wy- 
chowanie i nauczanie 'jego obywateli. 

Szkolnictwo —— to przeolbrzymie towarzy- 
stwo asekuracyjne — państwa - narodu, tam 
bowiem tworzy się człowiek — ów obywatel, 
co podtrzyma i rozwinie przyszłość, albo zni- 
szczy i zmarnuje cały gmach. 

W wielkim przeglądzie sił państwa na Wy- 
stawie Powszechnej w. Poznaniu — Szkolni- 
ctwo musi zająć miejsce stosowne do zada- 
nia, jakie wypełnia. Aby się do tego przy- 
gotować — nastąpiła ogólna mobilizacja prze 
jawów prac szkolnych — i na terenie Łodzi 
urządzono wystawę Szkolnictwa z całego te- 
renu województwa. 

Wystawa Łódzka na ul. Zagajnikowej 67, 
Szkoła im. J. Piłsudskiego, jest pierwszą wy- 
stawa stojącą na wysokości zadania. tak o- 


świadczyłi zwiedzający wystawę z damienia 
Ministerstwa p. dr. Szyszkowski i delegatka 
p. Zapolska z Warszawy. 

ystawa ma charakter programowy dla 
wszystkich stopni i typów. Obejmuje ona: 
Szkolnictwo średnie — ogólne, powszechne i 
seminarja oraz szkoły dla upośledzonych pod 
względem moralnym i fizycznym. 

Sposób urządzenia wystawy stosuje się 
ściśle według programu szkół, nadzwyczaj 
drobiazgowy — i z nadzwyczajnym dobore* 
eksponatów, a nawet z odpowiedniem zasto- 
sowaniem dekoracji do charakteru danego 
przedmiotu. 

Przechodząc z sali do sali (jest ich prze- 
szło 40) widzi się przeolbrzymi wysiłek — i 
ogromne ukochanie sprawy. 

Specjalnie zwróciłam uwagę na dział szkol 
nictwa powszechnego, na ten dział, który gro- 
madzi dziś dzieci ze wszelkiego rodzaju śro- 
dowisk — dzieci ludzi zupełnie prostych — 
wychowanych w warunkach często strasz- 
nych — i w tym dziale zauważyć można je- 
dno: nie tylko o serce i rozum dziecka trosz- 
czy się dziś nauczycielstwo szkół powszech- 
nych -— ale rozwija i jego poczucie piękna, 
zaszczepia mu w duszę rzeczy jasne, tak, że 
dziecko to — 'już siłą rzeczy — nie wróci do 
— nor i brudu, w których się urodziło. Ono 
będzie dążyło ku — słońcu — ku pięknu. 

O wiele łatwiejsze i milsze ma zadanie 
Szkolnictwo szkół średnich — tam przeważ- 
nie należą już dzieci ludzi o pewnej etyce, 
kulturze, gdy tymczasem szkoła powszechna, 
jako dająca najpierwsze początki musi 
stykać się niejednokrotnie z dzieckiem nie- 
tylko pierwotnem, ale często już zniszczonein 
przez warunki życia. 

A jednak w Szkolnictwie powszech- 
nem w eksponatach — widzimy tę umiejęt- 
ność walki z tym brudem — i to walki zwy- 
cieskiei. 


konia. „I koń ma swoje prawa", jeżeli go 
ściniec jest dla samochodów, ścieżka obok 
dla pieszych, o wołają zwolennicy konia 
„wznówcie między ścieżką a gościńcem pas 
trawy taki, jaki istniał dawniej. W dzięczni 
będą nietylko jeźdźcy, ale właściciele stadnin 
i bydła, którzy teraz nie wiedzą w jaki spo- 
sób i jaką drogą gnać zwierzęta ze stajni na 
łąki i pola i tory wyścigowe. Timesy po- 
święcają wstępny artykuł hasłu: .„Way ior 
the Horse” (Droga dla konia), apelując do 
ministerstwa komunikacji, by „Komitet sli- 
skich dróg", obradujący od lat ośmiu, zdecy: 
dował wreszcie jak zaradzić złu 

Komandor Ewa Booth, przywódca Ame- 
rykańskiej Armji Zbawienia. córka 1 siostra 
pierwszego i drugiego generała Booth, ze 
sławnej dynascji przybyli na obrady do Lon- 
dynu. Autorytet Boothów jest bowiem za- 
chwiany, nieomylność ich podano w wątpli- 
wość przez niektórych niesłornych podwład- 
nych. Bramwell Booth, obecny generał, zło- 
żony jest od tygodni cięką chorobą. Sposób 
agitacji Armji Zbawienia jest może zbyt ha- 
łaśliwy, reklama zbyt jaskrawa, kapelusze 
„Aleluja“ i wrzaskliwa muzyka — rażące, 
ale sama armja pełna jest poświęcenia. A 
„salvation lass“, nawracająca pijaków i pro- 
stytutki, przytułki dla beziomnych, karmie- 
nie biedaków na Embankment, w godzinach 
nocnych, to kilka tylko przykładów z dzia- 
łalności tej armji, opisanej przez Skawa w 
„Major Barbara", a dziś znajdującej się w 
przededniu bardzo poważnego kryzysu. 

Nadchodzące wybory angielskie będą nie- 
cs odmienne od wszystkich poprzednich cho- 
ciaż tradycyjne kaptowanie wyborców osobi- 
ście będzie utrzymane. Wszak chodzi o po- 
zyskanie podlotków, „flappers“. tych 21-let- 
nich kobiet, po raz pierwszy stających u urny 
wyborczej. Kandydat na posła musi innemi 
operować hasłami i inne musi mieć zalety, niż 
dotychczas. Nie o podatki, urządzenia spo- 
leczne i inne poważne cele tu chodzi, ale o to, 
czy powierzchowność danego kandydata ape- 
luje do fantazji podlotka. Kandydaci na po- 
słów liczą się z uwielbieniem dla bohaterów 
filmowych, świadczy o tem popyt na fotogra- 
fje, jaknajkorzystniej uwydatniające przy 
szłego „m. p.' („member of Parliament“). 

Genjalny pukiel włosów, energiczny pod- 


bródek, tęskne oko zadecydować mogą -0 
większości. Wobec tego, kto wie, jak wypa- 
dną wybory. B. S. 


W szkołach średnich świetnie przedsta- 
wiają się działy: przyroda żywa i martwa. 

Z geośrafji zwraca uwagę „Łódź w wy- 
resach'. Jest to wspólny wysiłek kilku 
szkół. 

Rzeźbę Tatr, zdjęcie góry Pabjanickiej 
warstwicowe, oraz bardzo ciekawe zdjęcia 
terenowe. Historja w szkołach średnich ma 
prześliczny album map, wykonanych przez 
uczniów Gimn. St. Asnyka w Kaliszu. 

Widzimy pierwsze próby systemu Dalto- 
skiego. Prześliczne rysunki związane z nau- 
czaniem historji, rycerstwo i budownictwo w 
Polsce, w dziale wychowania fizycznego wi- 
dzimy fotografje z wycieczek, wykresy z hi- 
śjeny. 

Chemja ogólna — dział niepozorny, ale 
nadzwyczaj wartościowy. Szkoła powszech- 
na wykazuje szaloną drobiazgowość i syste- 
matyczność:, uwydatnia pogląd nawet w 
przedmiotach tak trudnych do ujęcia, jak hi- 
storja i język polski — widzi się na każdym 
kroku przeolbrzymie wysiłki, aby tylko tra- 
sy do duszy dziecka, aby ją tylko ująć i uro- 
ić. 

Widzimy wszędzie ogromną pracę nad 
podniesieniem i urobieniem społecznem dzie- 
ci. Mówią nam to dane statystyczne kas o- 
szczędności oraz korespondencje, jaką dzie- 
ci wymieniają z dziećmi innych państw — al- 
bo polską emigracją zagranicą — w Amery- 
ce. 

Poziom czytelnictwa i bibljotek szkolnych 
podniósł się ośromnie. Niepodobna na tem 
miejscu podać wszystkich danych — powró- 
cimy innym razem jeszcze, nadmienimy tylko, 
że Wystawa jest wspaniała, że każdy, kto 
interesuje się szkołą a musi interesować 
się nią każdy — przyjść powinien i zobaczyć 
ją, tembardziej, że wystawa trwać będzie tyl 
ko do 20 b. m. 

Należy podziękować wszystkim, co wło- 
żyli taki przeogromny nakład pracy w urzą- 
dzenie wystawy — a przedewszystkiem Ku- 
ratorjum i Nauczycielstwu szkół średnich i 
powszechnych. 


Celina Mileuiska 
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KRONIKA 


Czwartek, 10 stycznia, Agatona. 
Piątek, 11 stycznia, Arkadjusza. 


TEATRY. 


Teatr Miejski — Brodway. 

Teatr Kameralny — Sekretarka Pana Pre- 
zeSa. 

Teatr Popularny — Jojne Firułkes. 


CO GRAJĄ DZI$ W KINACH: 


Apollo — Idjota. 

Bajka — Tułaczka Księżny Trubeckiej. 

Casino — Wołga... Wołga... 

Capitol — Anioł ulicy 

Czary — Król Dżungli 

Corso — Władca skalnej doliny. 

Dom Ludowy — Pat i Wieloryb. 

Era — Chicago. 

Grand-Kino — Przedwiośnie—Żeromskiego. 

Luna — Ojcze! 

Miejskie Kino Oświatowe — Miasto miljona 
poległych. 

Mimoza — Niewolnicy imuta. 

Odeon — Niedyskretna kobieta. 

Palace — W jarzmie grzechu. 

Resursa — Książę czy błazen... 

Splendid — Ten, z którego się śmieją. 

Spółdzielnia — Chłopiec do wszystkiego. 

Słońce — Marjonetki losu. 

Victoria — Skazańcy. 

Wodewił — A kochanek miał — sto! 

Zachęta — Szeik Fazil. 


SEKCJA PRAWNA 


przy Tow. Rzem. „Resursa“ zawiadamia, że 
przyjęcia interesantów odbywają się we 
wtorki i piątki od godz, 7—8,30 wiecz. 


ZAWIADOMIENIE, 


Towarzystwo Rzemieślnicze  „Resursa” 
zawiadamia cechy łódzkie i powiatowe, że 
posiada na składzie druki umów terminator- 
skich, które nabywać można w biurze „Re- 
sursy' przy ul. Kilińskiego 123. 


PORADY PRAWNE DŁA KUPCÓW, 


Stowarzyszenie Drobnych Kupców i Prze- 
mysłowców Polskich — Andrzeja 34 komu- 
nikuje, że w poniedziałki i piątki od godz, 8 
do 9-ej wiecz. odbywają się w lokalu Stowa- 
rzyszenia porady prawne dla kupców. 


"WAŻNE DLA URZĄDZAJĄCYCH PRZY- 
JĘCIA. 


Zarząd Cechu Kuchmistrzów połeca wy- 
kwalifikowanych kuchmistrzów przy urządza 
niu przyjęć, bali i maskarad. 

Informacyj udziela starszy Cechu — p. 
Wł Macielski, Kilińskiego 78, tel. 78-50. 


ve- — m EE I A eaa 


Walne zebranie 
Cechu Fotografów 


Na podstawie art. 88 ust, 3 rozporządze- 
nia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 7-go 
czerwca 1927 roku o prawie przemysłowem 
(Dz. U. Rz. P. Nr. 53 poz. 468) oraz par. 18 
ust. 4 Statutu Cechu, zatwierdzonego przez 
Urząd Wojewodzki w Łodzi, Urząd Przemy- 
słowy I Instancji, jako władza nadzorcza, 
zwołuje Walne Zebranie członków Cechu 
Fotografów na dzień 15. 1. 29 r. godz. 20,ta 
do lokalu p. H. Konarzewskiego, ul. Piotr- 
kowska Nr. 97, z następującym porządkiem 
dziennym: 

1. Zagajenie zebrania przez przedstawi- 
ciela władzy nadzorczej, 

2. Wybór Zarządu, Komisji Rewizyjnej 
oraz Sądu Polubownego, 

3. Wolne wnioski, 


„Wielkie zakupy 


| sowieckie“ 
nie przekroczą sumy 200 tys. dol. 
Zapowiedziane na wiosnę r. b. wielkie za- 
kupy sowieckie w przemyśle włókienniczym 


okręgu łódzkiego, zredukowane zostały fak- 
tycznie do sumy 200.000 dolarów. 


Towary zakupiono w następujących fir- 
mach: Tow. Akc. L. Geyer, Tow. Akc. Kru- 
sche i Ender, Zjednoczone Zakłady Przemy- 
słowe K. Scheibler i L. Grohman, oraz Tow. 
Akc. Leonhardt Woelker i Giłbart w Łodzi. 


Nocne dyżury aptek 
Dziś dyżurują następujące apteki: 
M. Epstein (Piotrkowska 225), M. Barto- 


szewski (Piotrkowska 95], M. Rozenblum 
(Cegielniana 12), Sukc. Gorieina (Wscho- 
dnia 54), J. Koprowski (Nowomiejska 15), 


„HASŁO“ z dnia 10 stycznia 1929 r. 


Walka z podpalaczami 
Do Lutomierska wyjechała specjalna komisja 


Komisja ta przy udziale miejscowego Sta- 
rosty i Powiatowego Komendanta Policji wy- 
dała szereg zarządzeń, zmierzających z jed- 
nej strony do ochrony mienia ludności — z 
drugiej zaś do wykrycia sprawcy. 

Do współpracy z organami policyjnemi 
pociąśnięto straż pożarną i miejscową lud- 
ność, 


Od pewnego czasu w Lutomiersku miały 
miejsce częste charakterystyczne pożary. 

Paliły się w pewnych odstępach czasu sto 
dały ze zbiorami 

Charakter tych pożarów zwrócił uwagę 
Wojewody Jaszczołta, który wysłał na miej- 
sce komisję, złożoną z Delegata Wojewódz- 
twa i Wojewódzkiej Komendy Policji Państ- 
wowej. 


Tradycyjny opłatek w Cechu Cukierników. 


wzywając zebranych do usilnej i wytężonej 
pracy dla dobra własnej organizacji. 

Po życzeniach zebrani zasiedli do stołu 
biesiadnego, przy którym zabrał głos p. Jar- 
micki, zapoznając zebranych z historją ce- 
chu i jego wybitniejszymi organizatorami. 

Na wniosek p. Jarmickiego zebrani ucz- 
cili przez powstanie pamięć zmarłego człon- 
ka cechu Ferdynanda Ulricha, zasłużonego 
działacza i prezesa organizacji cukierniczej 
podczas oküpacji niemieckiej. 

Następnie zabrał głos p. Antoni Kowal- 
czyński, podnosząc zasługi pp. Komara, Do- 
bersteina i Kowalczyka, położone nad orga- 
nizacją cechu od chwili odzyskania niepod- 
ległości. 


Wczoraj w cechu cukierników przy ulicy 
Kopernika Nr. 6 odbyła się tradycyjna uro- 
czystość łamania się opłatkiem. W lokalu 
zebrali się członkowie cechu ze starszym p. 
Hutnikiem na czele. Pozatem na uroczystość 
przybyli p. dr, Łukasiewicz, p. Hanke z ra- 
mienia Wydziału Przemysł. oraz przedsta- 
wiciel „Hasła Łódzkiego”. 

Uroczystość rozpoczęło przemówienie p. 
Hutnika, który życzył zebranym wszelakich 
pomyślności u progu Nowego Roku 1929. 
Następnie przemawiał p. dr. Łukasiewicz, 
który życzył cechowi dalszego rozwoju i 
owocnej pracy dla przyszłości rzemiosła pol- 
skiego. 

Ostatni zabrał głos przedstawiciel „Ha- 
sła', podkreślając znaczenie organizacji, któ- Po szeregu toastów biesiada w bardzo 
ra pozwoli opanować rzemieślnikowi pol- | miłym nastroju przeciągnęła się do północy. 
skiemu piętrzące się przed nim trudności, 4 


Nieścisie dane w dowodach osobistych 
mogą być poprawione przez władze administracyjne 


ży do dowodu osobistego pisać tak, jak po- 
dane jest w deklaracji. 

Można w wypadkach niepewności żądać 
od osób deklarujących jako w wolnym zawo- 
dzie przedstawienia dowodu, że osoba jest 
np. lekarzem, adwokatem iłp. o ile natomiast 
zachodzi pomyłka w imieniu czy nazwisku, 
bądź w wieku i meldunek nie jest zgodny z 
metryką, to w takim wypadku, należy żądać 
przeprowadzenia korekty przez władze admi 
nistracji ogólnej, mianowicie starościńskie re 
feraty ruchu ludności. 


Niejednokrotnie zdarza się, że podczas wy- 
dawania dowodów osobistych w wyciągach 
meldunkowych i w metrykach urodzin, wre- 
szcie w podpisanych przez petentów dekla- 
racjach popełnia si sprzeczności, a więc czę- 
sto imiona nie są identyczne, wiek niejedna- 
kowy, zawód niedokładny itd. 

W związku z tem, władze wyjaśniają, że 
jeżeli chodzi o rubrykę „zawód“, to deklara- 
cja petenta wystarcza w zupełności i choć 
niejednokrotnie osoba dorosła figuruje w 
meldunkach „jako przy rodzicach”, to nale- 


Za sprzedaż papierosów niemonopolowych 
grożą surowe kary 


zwróciły uwagę na tego rodzaju handel i wy- 
dały zarządzenie ścigania kupców, zajmują- 
cych się handlem nielegalnym. 

Po rozpatrzeniu tej skargi departament 
monopoli i akcyz zwrócił się do Izby Skar- 
bowej w Łodzi i dyrekcji monopoli z okólni- 
kiem, polecającym zwracać uwagę na tego 
rodzaju handel i zwalczać go w miarę moż- 
ności. 

Pozatem okólnik zwraca uwagę, ażeby 
władze skarbowe kontrolowały restauracje, 
kawiarnie i piwiarnie, w których handel taki 
odbywa się i w wypadku stwierdzenia sprze- 
daży nielegalnej papierosów, właścicielom 
odbierały koncesje. 


Mieczarze, miejcie sie na baczności! 
W niedalekiej przyszłosci rozpocznie się badanie mleka 


ną do zbadania Państwowemu Zakładowi 
Badania Żywności, co umożliwi ustalenie o- 
gólnej jakości mleka, spożywanego przez 
mieszeańców miasta. 

Spis taki przeprowadzony zostanie dwu- 
krotnie: w miesiącach kwietniu i paździer- 
niku. 

Ustalenie rozmiarów konsumcji mleka na 
terenie Łodzi i zbadanie jakości tego mleka 
umożliwi Radzie nabiałowej prowadzenie jak 
najracjonalniejszej akcji w kierunku rozwią- 
zania problemu mlecznego. 


Łódź została ziekceważona 


W programie wycieczek na P. W.K. nie umieszczono 
jej na liście 

czono inne miasta jak Lwów, Kraków, Kiel- 
ce i t. p. 
Na najbliższem posiedzeniu rady miej- 
skiej wniesiona zostanie interpelacja, wzywa 
jąca magistrat do zgłoszenia protestu prze- 
ciwko stałemu pomijaniu Łodzi w wypadkach 
przyjazdu do Polski gości zagranicznych, któ 
rym się wszystko pokazuje, z wyjątkiem sto- 
licy przemysłu polskiego. 


W Łodzi rozwinął się silnie handel pa- 
pierosami produkcji prywatnej. 

Zajmują się nim osoby, które sprzedając 
znaczne ilości papierosów pochodzenia nie- 
monopolowego, czerpią poważne zyski i na- 
rażają tem samem na straty Skarb Państwa, 
bowiem obniżają produkcję monopolu tyto- 
niowego oraz nie płacą podatków, 

Zwróciło to uwagę związku inwalidów 
wojennych w Łodzi, którzy posiadają wy- 
łączną sprzedaż papierosów monopolowych. 

Ze względu na to, że nielegalny handel 
papierosami szkodzi interesom inwalidów 
wojennych, zwrócili się oni do Ministerstwa 
Skarbu z prośbą, ażeby władze skrabowe 


W związku z powołaniem do życia Rady 
dla spraw produkcji i obrotu nabiałem, Wy- 
dział Zdrowotności Publicznej nrzystąpił do 
przygotowań do przeprowadzenia spisów spo 
życia mleka na terenie Łodzi. 


Spis przeprowadzony zostanie przez spe- 
cjalnych funkcjonarjuszów i podlegać mu bę- 
dzie zarówno mleko wwożone do miasta, jak 
wytwarzane na jego terenie. 


Funkcjonarjusze spisowi pobiorą równo- 
cześnie próbki mleka, które przesłane zosta- 


Wczoraj nadeszła do Łodzi wiadomość. 
która wywołała poruszenie zarówno wśród 
szerokich warstw społeczeństwa, jak również 
w łonie miejscowych władz samorządowych. 

Okazało się, że układając program przy- 
jęcia wycieczek, które przybędą do Polski na 
powszechną wystawę krajową, pominięto w | 
całości Łódź, natomiast w programie umiesz- | 
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Rekolekcje parafjalne 
w kościele Podwyższenia świętego 
Krzyża w Łodzi 


W najbliższą niedzielę, dnia 13 b m, w 
kościele Podwyższenia św. Krzyża rozpocz- 
ną się ćwiczenia duchowne, które trwać będą 
przez dwa tygodnie do dnią 27 stycznia b. r. 
Prowadzić je będą OQ. Jezuici Pierwszy 
tydzień przeznaczony dla niewiast, drugi dla 
mężczyzi. 

Porządek rekolekcyj pierwszej i drugiej 
grupy następujący: w niedzielę, dn. 13 b. m, 
o godzinie 6-ej wieczorem „Veni Creator” i 
wstępna nauka. W poniedziałek, wtorek, 
środę i czwartek o godzinie 6 i pół wieczorem 
pierwsza nauka, po niej krótkie nabożeństwo, 
następnie druga nauka. W piątek wyśłoszo- 
na będzie tylko jedna nauka o godzinie 6,30 
wieczorem, a przed nauką i po nauce Spo- 
wiedź. Tak samo w sobotę, 

Rano o godz. 9 codzień odprawiana będzie 
dła rekolektantów nabożeństwo. 

Spowiedź i Komunja święta w ciągu tych 
dwóch tygodni, na mocy zezwolenia wyższej 
władzy duchownej, będą miały znaczenie Spo 
wiedzi i Komunji świętej Wielkanocnej. Re- 
kolektanci przeto nie będą obowiązani pow- 
tórnie przystępować do tych Sakramentów 
świętych w Wielkim poście. 

W piątek i sobotę po południu i wieczo- 
rem spowiadać będą, oprócz księży miejsco- 
wych, także księża zaproszeni z innych para- 
fij. 

Komunja św. generalna odbędzie się w 
niedzielę o godzinie 7 i pół rano, mianowicie 
dla niewiast dnia 20 stycznia, a dla mężczyzn 
dnia 27 stycznia; wtedy także będzie udziela- 
ny sakrament Bierzmownia. 


Dalszy rozłam w P. P, S. 
W Łodzi powstają nowe dzielnice 
Frakcji rewolucyjnej 


W związku z podaną przez nas wiadomo- 
ścią o dalszym rozłamie P, P. S., dowiaduje- 
my się, iż na terenie m. Łodzi powstają nowe 
2 dyielnice frakcji rewolucyjnej P. P. $, a 
mianowicie na Widzewie i Chojnach. 

Również dowiadujemy się, że na terenie 
Kasy Chorych powstaje związek pracowni- 
ków kas chorych frakcji rewolucyjnej P.P.S. 


Kupcy 


u prezesa lzby Skarbowej 


Do prezesa Izby Skarbowej w Łodzi przy- 
była delegacja organizacyj kupieckich z me- 
morjałem, projekiującym anulowanie proto- 
kółów karnych, sporządzanych tym ku 
i przemysłowcom, którzy do dnia 14 b. m. 
włącznie wykupią patenty hadlowe na rok 
1929. 

Prezes lzby Skarbowej projekt ten po- 
traktował przychylnie. 

Powiadomieni o powyższem kupcy m. Ło- 
dzi, aby uniknąć grożących im kar, w wy- 
padku niewykupienia patentu do 14 b. m. gre- 
mjalnie wykupują patenty. 


Nie wolno kwestować 
w urzędach państwowych 


Praktykowało się dotychczas w urzędach 
państwowych, iż do biur mieli dostęp kwe- 
starze rozmaitych instytucyj, zbierający fum- 
dusze na cele społeczne, 

Kwestarze ci, chodząc od biurka do biur- 
ka, wywierali nacisk na urzędników, zmu- 
szając ich do kupna znaczków lub żetonów. 

Ponieważ kwesty takie wprowadzały 
urzędników w niemały kłopot i przeszkadza- 
ły w pracy Minister Składkowski, specjal- 
nem zarządzeniem  wzbronił kwestarzom 
wstępu do urzędów. 


Co usłyszymy dziś 
przez radjo 


CZWARTEK, 10 STYCZNIA 1929, 


11.56—12.10 Sygnał czasu z Obserwatorjum 

12,15—12.35 Odczyt dla młodzieży szkolnej, 
org. staraniem M. W, R. i O. P. p. t. „O 
polskich godach '. 

12,30 — Vil-my koncert szkolny, organizow. 
przez Wydz. Ośw. t Kultury Mag. m. st. 
Warszawy, wespół z P. R. 

16,15—16.45 Audycja dla dzieci, Transmisja 
z Krakowa. 

17.00—17.25 „Wśród książek“ 
najnowszych wydawnictw. 

17.15—17.50 Pogadanka p. t. „Sztuka na u- 

sługach życia codziennego” z działu „Kącik 
dla kobiet", 

17.55 — I-szy koncert z cyklu koncertów mu- 
zyki współczesnej, org. dla nauczycieli 
muzyki w szkołach ogólnokształcących, 
przez M. W, R. i O. P, 

18.50—19.10 Rozmaitości. 

19.56—20.00 Sygnał czasu z Warszawskiego 
Obserwał. Astronom. 


przegląd 


22,30—23.00 Transmisja muzyki tanecznej 2 
sali Malinowei hotelu „Bristol“, 


Kino Oświatowe. 
VERDUN — MIASTO MILJONA POLE- 
GŁYCH, 


Wielka wojna” — najpotężniejsze zdarze- 
nie, jakie ostatnio wstrząsnęło Europą i świa- 
tem, dost: za tematów do dziesiątków sce- 
narjuszy Filmowych. Jednakowoż prawie ża- 
den z tych filmów nie ujął należycie grozy 
i gigantyczności tego epokowego wypadku. 

Wojna bowiem w filmach tych była płyt- 
kiem czy głębszem tylko tłem dla akcji ero- 
tycznej. Natomiast przepotężne „Miasto mi- 
ljona poległych" nie jest filmem romantycz- 
nym. Jest to materjalny i moralny dokument 
tragicznych momentów, które nasze pokolenie 
przeżyło w roku 1916. 

Jedynym tematem dramatycznym, zdol- 
nym poruszyć tych, co pamiętają, jak i tych, 
co nie widzieli, jest bitwa pod Verdun. W 
tym filmie wojna jest wojną. 

Pozatem w filmie „Miasto miljona pole- 
głcyh' wys tępują osoby, które, będąc symbo- 
lami, poruszającemni się na polu walki i przy- 
kuwającemi do siebie uwagę, jako przeol- 
brzymione postącie nad ludzkiego dramatu. 
Film ten poświęcony jest wszystkim męczen- 


nikom najokropniejszej udręki ludzkości: 
Wojny. Nie zawiera ani jednego obrazu nie- 
nawiści. Nie wyśmiewa ani jednego narodu. 


Lituje się nad wszystkimi. 

Ukazuje francuzów, walczących w obronie 
swego kraju i wolności świata, Niemców — 
bez litości skażanych na rzeź przez imperja- 
lizm jednej dynastji. Świetny reżyser iran- 
cuski Leon Poirier nakładem idących w mi- 
ljony kosztów zrealizował obraz przepotężny. 
Akcja jego zaczyna się od pamiętnego ataku 
Kronprinca na Verdun, aż do chwili, gdy 
krwią zbryzgane forty Douamont i Vaux od- 
zyskują Francuzi — do pokoju w roku 1918, 
który umożliwi rozpoczęcie nowej ery zgody 
i pokoju. 


Capitol. 
„ANIOŁ ULICY". 


„Anioł ulicy” , to transpozycja „Siódme- 
go Nieba“ w innym kluczu, ale odegrana 
przez tych samych cudownych artystów — 
Janet Gavnor i Farrella. Jest to symbolicz- 
na para kochanków, dla których najważniej- 
szą sprawą ma tym świecie jest ich miłość. 

Bajka, urocza bajka. To prawda — boć 
przecież taka wzniosła idealna miłość, jaką 
żywią ku sobie bezdomna dziewczyna, ści- 
gana przez policję i malarz-poeta — nie jest 
z tego świata. 

Technika wykonania „Anioła ulicy” przy- 
pomina nieco styl Murnay'a, lecz Borsage 
prześcignął mistrza. 


Sprawa akwizytorów 
będzie rozpatrywana przez Min. 
Pracy i Op. Sp. 


W komisji międzyparlamentowej Min. 
Pracy i Op. Społ. rozważana będzie nieba- 
wem sprawa ustalenia rodzaju pracy, da ja- 
kiej należy praca akwizytorów. 

Ze względu na to, że większa część akwi- 
zytorów nie pobiera stałych pensyj, powsta- 
ła wątpliwość, czy akwizytorzy mogą korzy- 
stąć z ubezpieczenia Kasy Chorych, ubezpie- 


czeń emerytalnych pracowników  umysło- 
wych itd. 
Przedsiębiorstwa 


instalacji eiektrycznej 
muszą mieć koncesje 


Prowadzący przedsiębiorstwa instalicji e- 
lektrycznej powinni — zgodnie z Rozporzą- 
dzeniem o Prawie Przemysłowem — uzyskaż 
odpowiednie dokumenty koncesyjne, wyda- 
wane przez Urząd Przemysłowy I-ej Instan- 
eji, przyczem osoby, które mogą udowodnić, 

4 prowadziły takie przedsiębiorstwo w ro- 
FA 1927 i w latach poprzednich, otrzymają 
koncesje autonomicznie na podstawie naby- 
tych praw. 

Ubiegający się o nową koncesję powinni 
wykazać się świadectwem umiejętności za- 
wodowej, prezwidzianem w ustawie, 

Celem unormowania stosunków w tej dzie 
dzinie, Urząd Przemysłowy zobowiążę Ele- 
ktrownię Łódzką do nieprzyjmowania insta - 
lacyj, przeprowadzanych przez osoby niepo- 

siadające przepisowej koncesji. 


WYJAŚNIENIE. 


We wtorkowym numerze „łasła” ukaza- 
ła sie wzfiianiy, nadesłana przez ag. „Pol- 
pres „ama ich samobójczym, dokonanym 
rzekomo przez Helenę Sokół. Ok azuje się, 
że wiadomość gi nie odpowi iada prawdzie. W 
rzeczywistości 4- letni synek p. Sokół napil 
się przez nieostrożność jakiegoś płynu. Za- 
wezwane pogotowie nie odwiozła nikogo do 
szpitala, gdyż życiu dziecka nie grozi żadne 


niebezpieczeństwa. 


Ee l ojnwcmmm 1. „ HASŁO! 2 dnia 10 stycznia DOT EE z dnia 10 stycznia 1929 r. 
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Na szczęście ofiar w ludziach nie było 


Wczoraj po południu przy zbiegu ulicy 
Abramowskiego i Kilińskiego tramwaj linji 
Nr. 17, zdążający w kierunku ulicy Głównej, 
najechał na resorkę, w której znajdowali się 
65-letni Józef Tomaszewski, zamieszkały 
przy ulicy Przędzalnianej Nr. 107 i 18-letni 
A” Miron, zamieszkały przy ul. Krzy- 


Na skutek 
strzaskana. 

Na przednim pomoście tramwaju wyle- 
ciały wszystkie szyby. 

Tomaszewski i Miron 
obrażenia ciała. 

Pomocy udzielił im lekarz pogotowia ra- 
tunkowego. 


zderzenia resorka została 


odnieśli ciężkie 


Jak ustaliło dochodzenie policyjne, zde- 
rzenie nastąpiło z winy woźnicy Tomaszew- 
skiego, który jechał nieostrożnie, 


Drugi wypadek miał miejsce przy ul. Ki- 
lińskiego i Narutowicza. 


Tramwaj linji Nr. 2, z nieustalonych po- 
wodów wyskoczył z szyn. 

Dzięki orjentacji maszynisty wypadek nie 
pociągnął za sobą poważnych skutków. 

Wagon, który znalazł się przy chodniku 
ulicznym, zdołano skierować na właściwy 
tor. 


Po półgodzinnej przerwie w komunikacji 
ruch odbywał się normalnie. 


Sprawca morderstwa w Piotrkowie 


w niedługim czasie 


Po zabójstwie referenta Magistratu piotr- 
kowskiego — Jaszkowskiego, przez jego ko- 
legę Kajdzińskiego, władze prokuratorskie 
prowadzą jeszcze śledztwo. 

Kajdziński, przebywający w chwili obec- 
nej w szpitalu, powraca do zdrowia. 

Był on już kilkakrotnie przesłuchiwany 
przez prokuratora. 


stanie przed sądem 


Nad całością śledztwa czuwa prokurator 
Sądu Apelacyjnego w Warszawie, p. Kazi- 
mierz Rudnicki. 

Po ukończeniu śledztwa sprawa Kajdziń- 
ringo przekazana zostanie władzom sądo- 


Stanie się to prawdopodobnie w najbliż- 
szym czasie. 


Tragedja bezdomnego włóczęgi 


Desperat odmawia wszelkich wyjaśnień 


Przed kilku dniami Pogotowie Miejskie za- 
zostało na ul. Konstantynowską, 


wezwane 
gdzie przed domem 34 zasłabł nagle jakiś 
mężczyzna. 

Lekarz Pogotowia wówczas odwiózł go, 


jako bezdomnego, do domu noclegowego przy 
ul. 28 p. Strzelców Kaniowskich 32. 


Bezdomnym okazał się niejaki Stanisław 
Jędrzejewski, nigdzie nie mełdowany. 


W dniu wczorajszym służba domu nocle- 


gowego została zaalarmowana krzykami pen- 
sjonarzy, wołających o pomoc. 

Okazało się, że Jędrzejewski w celu sa- 
mobójczym napił się jakieś trucizny. 

Zawezwany lekarz Pogotowia stwierdził 
otrucie esencją octową, wobec czego, po u- 
dzieleniu desperatowi pierwszej pomocy, od- 
wiózł go do szpitala w Radogoszczu w stanie, 
nie zagrażającem życiu jego. 

Jędrzejewski odmawia udzielenia wyjaś- 
nień przyczyny straszliweśo kroku, 


Echa afery poborowej 


Aresztowani przemysłowcy nadal pozostają w więzieniu 


Łódź jest ciągłe pod wrażeniem głośnej 
afery poborowej, w której zamieszani byli 
dwaj miejscowi przemysłowcy. Na mocy 
przeprowadzonych dochodzeń zostali oni 
aresztowani i osadzeni w więzieniu śled- 
czem. 

Śledztwo w tej sprawie nie zostało jesz- 
cze ukończone. 

Osadzeni w więzieniu przemysłowcy, jak 
się dowiadujemy, złożyli skargę incydental- 


ną w sprawie zmiany środka zapobiegawcze- 
go na kaucję. 

Skargi te nie zostały przez Sąd Okręgo- 
wy uwzględnione. 

Aresztowani przemysłowcy pp. Elsner i 
Daube złożyli skargi incydentalne do Sądu 
Apelacyjnego w Warszawie, zostały one 
jednak odrzucone. 

Wobec tego aresztowani pozostają nadal 
w więzieniu, czekając na rozprawę sądowa. 


Katastrofa kolejowa 


na dworcu Łódź-Kaliska 


Wczoraj na bocznych linjach dworca 
Łódź-Kaliska miała miejsce katastrofa, spo- 
wodowana przez manewrującą lokomotywę. 

Wypadek miał miejsce przy wiadukcie, 
mieszczącym się przy ul. Konstantynowskiej, 
około godz. 11-ej wieczorem. 

Lokomotywa, wjechawszy na niewłaści- 
wą linję, zderzyła się z wagonami. 


Wielki pożar w 
straty wynoszą 


Ubiegłej nocy nad wsią Piaski w powie- 
cie łęczyckim zajaśniała krwawa łuna. 

Zapaliła się zagroda Franciszka Fusa. 

Akcją ratowniczą w pierwszej chwili za- 
jęli się domownicy, Ponieważ trudno było 
uratować budynek przybyła straż ogniowa, 
ktora starała się zabezpieczyć przed ogniem 
sąsiednie zabudowania. 

Ogień stumiono dopiero nad ranem. 


Na skutek zderzenia 4 wagony zostały 
strzaskane. 

Jak stwierdziło dochodzenie, przeprowa- 
dzone przez komisję kolejową śledczą, wi- 
nę za wypadek ponosi zwrotniczy, który 
błędnie nastawii zwrotnicę. 


pow. ięczyckim 
17 tys. złotych 


Zagroda spłonęła doszczętnie. W ogniu 
spaliły się również 3 krowy, 4 świnie i wie- 
le sztuk drobiu. 


Straty, spowodowane pożarem wynoszą 
17 tysięcy złotych. 

Przyczyna pożaru dotychczas nie usta- 
lona. 

Pogorzelcami zaopiekowali się sąsiedzi. 


Wielka loterja fantowa 


na rzecz Domu Młodzieży Polskiej 


W dniu 13 stycznia b. r. od godz. 2 po poł 
do9 wiecz. odbędzie się wylosowanie fantów 
w salach „Domu Młodzieży” przy ulicy Gdań 
skiej Nr. 111. Główniejsze wygrane stano- 
wią: 10 korcy węgla, serwis, materjały na 
męskie ubrania, kołdry, kilimy, resztki mater 

jałów, białe półsztuki materjału bieliźniane- 
y drób, maszynki gazowe, obrus lniany i 
wiele innych b. cennych przedmiotów. 


Uwaga. W czasie losowania na sali przy- 
grywać będą orkiestry. Losy na powyższą 
loterję w cenie 1 zł. są jeszcze do nabycia w 
Sekretarjacie Związku Młodzieży Polskiej, 
uli, Gdańska 111, w godzinach od i0 rano da 
2 o oł. i od 5-do i wisor 


| 


Podziękowanie 
Koło Polek, Oddział w Łodzi, składa ser- 


deczne podziękowanie za ofiary na rzecz 
świazdki dla weteranów 63 r., wdów po we- 
teranach, ociemniałych inwalidów, bezdom- 
nych kobiet i innej biedy: Elektrowni, kolej- 
kom dojazdowym, tramwajom tniejskitn, fir- 
mom: Ludwik Geyer, Karol Steinert, W. 
Schweikert, Gampe i Albrecht, Józef Rych- 
ter, Schlösser, W. Stolarow, „Guma, K. 
Walczak, Lurkens, Związkowi Przemysłu 
W lókienniczego, inż. Białkowskiemu, L. 
Spiess, Nasz Sklep, 5. Karczewski, skład ap- 
teczny Dzwińskiego, szkole powszechnej Nr. 
51, urzędn'kom Banku Gospodarstwa Krajo- 
wego i iznym ofiarodawcom. 


TEATR MIEJSKI 


„Carewicz* z AL Węgierką 
i K. Lubieńską 


grany będzie w dalszym ciągu jutro wieczo: 
rem, w sobotę, niedzielę i we wtorek. 


„Broadway“ 


grany będzie dziś wieczorem, w sobotę pa 
południu (ceny popularne zniżone), w nie- 
dzielę po południu (ceny popularne) i w śro- 
dę przyszłego tygodnia. 


TEATR KAMERALNY. 
Wznowienie „Powrotu do grzechu”. 


Świetna komedja Stefana Kiedrzyńskiego 
„Powrót do grzechu“ w obsadzie pań: 
Dąbrowskiej, Ireny Grywińskiej, M. Kędzier- 
skiej oraz pp.: St. Janowskiego, J. Mroziń- 
skiego, T Krotkego i Michała Znicza wzno- 
wiona będzie w sobotę wieczorem i grana 
w dalszym ciągu w niedzielę wieczorem j 
we wtorek. 


„Sekretarki Pana Prezesa”. 


grana będzie dziś wieczorem, oraz w dał: 
szym ciągu w sobotę o godzinie 5 po poł 
i w niedzielę o godz. 5 po poł. po cenach zni- 
żonych. 
„Człowiek, Zwierzę i Cnota" 

z Michałem Zniczem 


dany będzie jutro, t. j. w piątek po raz ostał: 
ni przed zupełnem zejściem z afisza, 
Początek wyjątkowo o godzinie 9 i pół. 


TEATR POPULARNY 
Ogrodowa Nr. 18. 


Dziś i jutro dwa ostatnie przedstawienia 
sztuki G. Zapolskiej „Jojne Firułkes', która 
od soboty graną będzie w dalszym ciągu w 
sali Teatru Geyre, Piotrkowska 295. 

W sobotę o godz. 4.20 po południu po ce- 
nach najniższych arcywesoła komedja „Świat 
bez mężczyzn . 


„ich czworo" G, Zapolskiej. 


Głośna tragifarsa G. Zapolskiej w 3-ch 
aktach „Ich czworo“ graną będzie od sobo- 
ty dnia 12 bm. codziennie o godz. 8.20 wie- 
czorem, w niedzielę dwa razy, t.j. o 4 20 po 
południu i 8.20 wieczorem. „ich czworo” o- 
trzymało pierwszorzędną obsadę. 

Bilety na wszystkie przedstawienia sprze 
dają kasy teatru przy ul. Ogrodowej 18 i w 
kwiaciarni B-ci Dymkowskich, Plac Kościel- 
ny Nr. 4. 


TEATR POPULARNY W SALI GEYERA, 
Piotrkowska 295. 


Po „Małce Szwarcenkopi', która cieszy- 
łą się wielkiem powodzeniem u publiczności 
górnych dzielnic miasta, wystawia Dyrekcja 
Teatru Popularnego od soboty, dnia 12 bm. 
dalszy ciąg „Jojne Firułkes', który grany bę- 
dzie przez 7 dni z rzędu, t. j. do piątku 16-g0 
włącznie, codziennie o godz. 8,20 wieczorem, 
zaś w niedzielę o 4.20 po południu i 8,20 wie- 
czorem. 

Bilety na wszystkie przedstawienia sprze- 
dają kasy teatru. 


„BOŻE NARODZENIE". 


W nadchodzącą niedzielę o godz. 12-ej w 
południe odegra Tow. Śpiewacze im. Mo- 
niuszki w Teatrze Popularnym, Ogrodowa 18 
„Boże Narodzenie", sztuka historyczna ks. 
Cyraskiego, urozmaiconę pełnemi chórami i 
tańcami. Dodać należy, że będą to ostatnie 
przedstawienia „Jasełki' w bieżącym sezo- 


nie, Bilety nabywać można w kasie teatru 


Odbieranie koncesyj 
alkoholowych 


Dziś odbędzie się w Warszawie wspólna 
konferencja organizacyj przemysłowych 1 
handlowych, a mianowicie: Związku restau- 
ratorów, Związku browarów, Związku fa- 
bryk wódek, Związku gorzelni oraz sekcyi 
winno-kolonjalnych przy organizacjach ku 
'| pieckich — polskiej i żydowskiej. 
Konferencja będzie miała na celu zajęcie 
stanowiska w sprawie zamierzonego przeż 
Min. Skarbu odebrania koncesyj alkoholo- 
wych kilku tysiącom restauratorów. 
Koncesje mają być odbierane tym, któ- 
rzy: 

1) popełnili nadużycia skarbowe; 

2) nie posiadają obywatelstwa polskieśo; 
3) posiadają majątek ponad 100,000 zt; 
4) mają dochód, wynoszący ponad 10 ty- 
sięcy złotych rocznie. 


KRADZIEŻ W FABRYCE. 


Do fabryki Szepsa Hendlisza, mieszczącej 
się przy ul. Senatorskiej 14, dostali się zapo- 
mocą wytrychów niewykryci dotychczas spar 
wcy i skradli przędzę, oraz pasy transmisyj: 
ne wartości 1000 złotych. 
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0 pomoc kredytową dla rolnictwa 


W prowadzenie w życie rejestrowego zastawu w rolnictwwie 


Zagadnienie pomocy kredytowej dla rol- 
mictwa, które jiż od tak dawna domagało się 
rozwiązania, zostało ostatnio nieco złagodzo- 
ne zapomocą nowego półśrodka. 

Rozporządzenie P. Prezydenta Rzeczypo- 
spolitej z dn. 23.III. ub. r. o wprowadzeniu 
w życie rejestrowego zastawu w rolnictwie, 
zostało przyjęte przez rolników z uczuciem 
dużego zadowolenia. Nowa ta forma kredytu 
nie była w Polsce bliżej znana; pożyczki u- 
dzieiaLe przez Bank Polski pod zastaw listw 
warrantowych nie miały więssześo znaczenia, 
wobec kraba odpowiedrich składów do ma- 
śazynowania towarów. Tak od każdej nowo- 
ści, również od kredytu zastawowego ocze- 
%iwano daleko idących skutków w złagodze- 
niu kryzysu pieniężnego. 

Przedstawiciel Polskiej Agencji Publicy- 
cystycznej, zwrócił się do jednego z wybit- 
nych przedstawicieli rolnictwa z zapytaniem, 
jakie wyniki dał dotychczas ten nowy rodzaj 
kredytu i otrzymał następujące informacje: 

„Instytucja rejestrowych zastawów nie 
wyda zapewne w tym roku zadowalających 
rezultatów. Wbrew ogólnej opinji nie stoi 
temu na przeszkodzie brak odpowiednich fun 
duszów, gdyż kredyty przeznaczone na ten cel 
przez Bank Polski i Bank Rolny nie będą na- 
pewno wyczerpane, Oprócz tego, jak wia- 
domo, Bank Handlowy w Warszawie uzyskał 
od konsorcjum banków zagranicznych kredyt 
specjalny w wysokości 2 milj, funtów szterl. 
Ponieważ pożyczki wydawane są rolnikom w 
stosunku 50 proc. wartości zastawu zboża w 
ziarnie, a 25 proc. wartości zboża w stertach, 
przyjąć możemy, że przeciętnie wydawane są 
pożyczki w 1/3 wartości zboża. (Najwięcej 
zastawiane jest zboże w stertach). W ten 
sposób w końcu grudnia miałoby jeszcze po- 
zostawać u naszych rolników w zapasie: psze- 
nicy, żyta i jęczmienia za 270 milj, zł. 

Gdy nawet nie brać pod uwagę pożyczek 
zastawowych, udzielanych w innych bankach, 
kredyt Banku Hadlowego w wysokości 2-ch 
milj. funtów napewno nie będzie wyczerpany. 

Sprawę kredytu w Banku Handl. kompli- 
kuje formalność dwóch podpisów, wymagana 
przez konsorcjum zagraniczne, podczas, gdy 
rozporządzenie o kredycie zastawowym wy- 
maga tylko jednego podpisu, i do tego się 
stosują Bank Ziemiański i banki państwowe, 
Na tem się nie kończą drobiazgowe przepisy. 
Do uzyskania kredytu potrzebne jest przed- 
stawienie polisy na ubezpieczenie zboża w 
pełnej wartości, jest to często niemal niewy- 
konalne, wobec stałego ubytku * zboża ze 
śpichrza na bieżące potrzeby gospodarstwa. 
Te niewielkie, tylko praktyczne trudności, ja- 
kie się wyłoniły przy wprowadzeniu w zycie 
rejestrowego zastawu rolniczego, wskazują, 
że instytucja ta, po dokonaniu pewnych 
zmian, będzie mogła dać rolnictwu obfite źró- 
dło nowego, tak potrzebnego kredytu. 

W bieżącym roku gospodarczym zastaw 
rolny nie miał jeszcze odpowiedniego znacze- 
nia, wobec bardzo spóźnionej pory wydawa- 
nia pierwszych pożyczek. Podczas okresu 
corocznych największych potrzeb finasowych 
rolnictwa, zaraz po żniwach, instytucja reje- 
strowego zastawu jeszcze nie działała, Wre- 
szcie podkreślić trzeba wielką lukę, jaką stwo 
rzyły przepisy zastawu rejestrowego, wy- 
łączając owies ze zbóż, pod które można uzy- 


Zadłużenia państw 
europejskich 
w Stanach Zjednoczonych 


Według ostatnio ogłoszonych przez In- 
ternational Acceptance Bank danych co do 
zadłużenia państw europejskich w Stanach 
Zjednoczonych stan zadłużenia na dzień 30 
listopada r. ub. wyraża się ogólną liczbą 
3,150 miljonów dolarów, W wykazie figuruje 
20 państw, których zadłużenie wynosi w mi- 
ljonach dolarów, jak następuje: Niemcy 1153, 
Francja 401, Włochy 247, Belgja 237, Norwe- 
gja 194, W. Brytanja 173, Polska 122, Austrja 
110, Finlandja 76, Danja 68, Węgry 64, Ju- 
gosławja 57, Szwecja 55, Szwajcarja 49, Ho- 
landja 46, Czechosłowacja 32, Grecja 31, 
Luksemburg 10, Bułgarja 4 i pół, Estonja 4. 

Cyfry to bardzo charakterystyczne, Wi- 
dać przedewszystkiem, że zadłużenie Nie- 
miec wynosi przeszło 1/3 globałnej sumy, a 
jest prawie trzy razy tak wielkie, jak zadłu- 
żenie bezpośrednio po nich następującej Fran 
cji. Tylko 8 państw przekroczyło sumę 100 
milj. dolarów, tylko 2 państwa sumę 200 mi- 
ljonów dolarów. 

Polska znajduje się w tym wykazie na 7 
miejscu, a stan jej zadłużenia odpowiada nie 
całym 4 proc. sumy globalnej. W wykazie 
tym brak m. in. Z. S. S. R, Rumunji i państw 
bałtyckich, z wyjątkiem Estonji, której za- 
dłużenie jest zresztą minimalne. 


skać pożyczkę. Ograniczenie to nie wydaje 
się być wystarczająco uzasadnione, a ma wiel 
kie znaczenie wobec dużych stosunkowo ob- 
szarów, poświęcanych uprawie owsa w Pol- 
sce”. 


K. $. 
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POLSKA POWINNA WZIĄĆ UDZIAŁ 


w wystawie rolniczej w Brukseli 
Jakie artykuły mogłaby Polska wystawić 


W marcu 1929 r. odbędzie się w Brukseli 
doroczna Wystawa Rolnicza, w której mogą 
brać udział także firmy i instytucje zagrani- 
czne. Ze względu zarówno na pojemność ryn 
ku belgijskiego, jako kraju wybitnie przemy- 


„HASŁO HANDLOWE“ 


Układ pojednawczy w upadłości firmy „Czekański i S-ka“ 


Na początku lutego r. ub. została ogłoszo- 
na upadłość firmy „Zygmunt Czekański 
i S-ka" na skutek prośby je dnego ze spól- 
ników tejże firmy, Wacława Rakowskiego, 
dzierżawcy Restauracji i Hotelu Polskiego 
przy ulicy Piotrkowskiej Nr. 3. Firma ta zdj- 
mowała się przeprowadzeniem robót ziem- 
nych, specjalnością zaś jej było zakładanie 
bruków na ulicach oraz jezdni ulicznych. 

Jak wynika ze sprawozdania syndyka 
tymczasowego, apl. adw. Szyfera, do masy 
upadłości zgłosiło się ogółem 43 wierzycieli 
na sumę zł. 197.330, z których zostao przy- 
jętych 33 na sumę zł. 151.341 oraz sześciu 
wierzycieli osobistych upadłego Czekańskie- 
go na sumę zł. 45. 989. 

W upadłości tej odbyło się w drugim ter- 
minie zebranie wierzycieli firmy w dniu 22 
grudnia 1928 r., w celu ostatecznego zakoń- 
czenia, na którem pełn. upadłego Rakow- 


skiego, adw. Słomiński, zaproponował za- 
płatę długów w wysokości 10 procent, płat- 
nych gotówką po upływie dwóch tygodni od 
daty uprawomocnienia się wyroku, zatwier- 
dzającego układ, z zastrzeżeniem, że Rakow- 
ski aczkolwiek spłaca i między długami fir- 
my osobiste długi upadłego Czekańskiego, 
pozostawia sobie prawo regresu do Czekań- 
skiego z tego tytułu. 

Za układem na powyższych warunkach 
wypowiedziało się 18-tu wierzycieli, repre- 
zentujących wierzytelności w sumie zło- 
tych 126.558, nie zgłosili zaś żadnych wnio- 
sków i sprzeciwów pozostali wierzyciele, 
wobec czego sąd po upływie terminu 3-dnio- 
wego, przeznaczonego na składanie piśmien- 
nych sprzeciwów na układ, w dniu 8 stycz- 
nia r. b. układ ten zatwierdził, uznając upa- 
dłych za usprawiedliwionych w chwilowem 
zaprzestaniu wypłat. 


Masło roślinne jako środek odżywczy 


Zastępuje ono zupełnie masło naturalne i jest tańsze 


Kwestja racjonalnego zaopatrzenia lud- 
ności w dobre środki żywności i absorbuje 
dziś rządy prawie wszystkich państw. 

W niektórych państwach istnieją specjal- 
ne ministerstwa, które zajmują się regulacją 
popytu i podaży artykułów pierwszej po- 
trzeby. Szczególnie rząd dbać musi zawsze, 
aby ludność zaopatrzona była w należyte 
ilość tłuszczu. 

Troska ta ostatnio bardzo zmalała z chwi- 
lą udoskonalenia wyrobu masła roślinnego, 
które prawie zastępuje masło naturalne. 

Masło roślinne wynalazł słynny chemik 
irancuski Mage Moderiel w latach '70-tych 
ubiegłego stulecia. 

Od owego czasu, dzięki udoskonaleniu 
technicznemu, produkt ten doprowadzony 
został do niesłychanej doskonałości. 

Dziś wyroby (margaryny) masła roślinne- 
go w niczem nie ustępują masłu naturalne- 
mu. 

Wśród szerszego ogółu w Polsce istnieje 
jednak jeszcze uprzedzenie co do masła ro- 
ślinnego. Niektórzy twierdzą nawet, że jest 
niezdrowe. 

Przekonanie to jest mylne, gdyż masło 
roślinne zawiera substancje roślinne dla or- 
ganizmu potrzebne i zdrowe, 

Ostatnio przeprowadzone badania przez 
chemików i lekarzy wykazały, że masło ro- 
ślinne posiada w przybliżeniu wszystkie te 
same składniki odżywcze, co masło natu- 
ralne. 

Zużycie masła roślinnego w Polsce jest 
obecnie jeszcze znikome w porównaniu z Ža- 
chodem. 

W Danji, która jest najbardziej pod 
względem kultury rolniczej rozwinięta i któ- 
ra produkuje największą na świecie ilość 
masła, zużycie margaryny wynosi 22,5 kg. 
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HASŁO SPORTOWE 


na głowę, podczas gdy w krajach należących 
do polsko-śdańskiej unji celnej zaledwie pół 
kilograma na osobę. 

Jak widzimy zatem istnieje u nas nietyl- 
ko uprzedzenie, ale i niezrozumienie co do 
racjonalnego użytkowania. środków żyw- 
ności. 

Masło roślinne jest o wiele od masła na- 
turalneśgo i posiada tę samą wartość od- 
żywczą, przytem trzeba dodać, że jest ono 
bez porównania higjeniczniejsze, aniżeli ma- 
sło wiejskie, t, zw. osełkowe, gdyż wyrabia- 
ne jest zapomocą automatów i nawet pako- 
wanie bez dotyku rąk, podczas gdy masło 
osełkowe wyrabiane jest w warunkach, po- 
zostawiających pod względem higjeny wiele 
do życzenia, 

W Anglji i Francji oraz innych krajach, 
gdzie istnieje szeroko rozwinięty zmysł 
oszczędności, zużycie margaryny jest bardzo 
wielkie. 

Wszyscy bowiem rozumieją, że oszczę- 
dzać można na tem, co jest tańsze i przynosi 
te same korzyści. 

Na szczęście u nas coraz bardziej zaczy- 
na przenikać zmysł oszczędności. 

Należy przeto zwrócić uwagę, że używa- 
jąc masła roślinnego, można osiągnąć znacz- 
ne oszczędności w budżecie domowym. Zu- 
życie margaryny stale wzrasta i dziś istnie- 
ją już wielkie fabryki, które zaopatrują lud- 
ność w ten ważny produkt odżywczy. Je- 
dnym z najpotężniejszych europejskich za- 
kładów, wyrabiających masło roślinne, jest 
fabryka „Amada”, której wyroby doprowa- 
dzone zostały do najwyższej doskonałości i 
odznaczone na różnych wystawach spożyw- 
czych wieloma najwyższemi złotemi meda- 
lami. 


Zawody ciężko-atletyczne „Sokoła“ 


o mistrzostwo klubowe 


W sali gimnastycznej Sokolni Łódź I przy 
ul. Nawrot 23 odbyły się doroczne okręgowe 
zawody ciężko - atletyczne Tow. Gimn. „So- 
kół". Zawody składały się z dwuch części: 
dźwigania ciężarów oraz walk francuskich. 


Dźwiganie ciężarów: 
Trójbój: pchanie, rwanie i podrzucenie o- 
burącz. 
y W walce piórkowej pierwsze miejsce za- 
jął Rydzyński Sylw. (Łódź I) — 174 kg. 

, W wadze średniej —  Greszon Włodzi- 
mierz (Łódź I) — 238 kg., drugie Furmański 
M. — 232 kg., trzecie Szmidt Antoni — 210 
kg. 

W wadze półciężkiej pierwsze miejsce za- 


jął Śmietański Edm. — 237 kg, drugie Kał- 
kowski Zenon — 224 kg. 
Walki łrancuskie: 

W walce piórkowej ładnej walce Miil- 
ler Leopold pokonał Rydzyńskiego Sylwe- 
stra. 

W walce średniej do finału doszli Szmidt, 
Szlauderbach i Furmański. Ostatecznie Fur- 
mański suplesem zwyciężył Szmidta w 2 m. 
45 sek., zdobywając 1-sze miejsce, zaś Szmidt 
na punkty w 11 min. pokonał dotychczasowe- 
go mistrza T. Szlauderbacha, wywalczywszy 
z trudem miejsce drugie. 

W wadze półciężkiej Kępa Jan pokonał 
Kałkowskiego Zenona w 4 min. 45 sek, Wal- 
kę tę należy zaliczyć do najładniejszych. 
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słowego dla zbytu produktów rolnych, oraz 
ze względu na jego geograficzne i handlowe 
znaczenie w europejskim i światowym han- 
dlu, byłby pożądanym udziął w tej wystawie 
również wystawców polskich. 

Pczyczyni się to do zaznajomienia z Pol- 
ską produkcją rolną i hodowlaną firm belgij- 
skich, orąz dużej ilości zagranicznych firm 
wszystkich krajów, które rok rocznie tę wy: 
stawę zwiedzają. 

Z polskich produktów rolnych i handlo- 
wych mogłyby wchodzić w rachubę głównie 
następujące artykuły: wszelkiego rodzaju na- 
siona, zwłaszcza buraków cukrowych, koni- 
czyn, wyki, peluszki, wicji i różnych traw, na- 
następnie jarzyn strączkowych, i wszelkich 
odmian fasoli i grochów, konserwy owocowe 
i warzywne, zioła i owoce lecznicze (z tych 
ostatnich głównie suszone jagody czarne i bo- 
rówki, porzeczki, maliny, jagody jałowcowe 
itd.), wreszcie przetwory olejarni polskich, a 
więc makuchy i oleje roślinne, przetwory mły 
narskie, jak kasza wszelkich gatunków i o- 
tręby, oraz przetwory przemysłu ziemniacza- 
nego, zarówno krochmalniczego, jako też płat 
karskiego. Ponadto mogłyby być również 
wystawione przetwory naszego przemysłu çu- 
krowniczego i cukierniczego, wyroby prze- 
twórczości mięsnej (głównie wędliny i kon- 
serwy mięsne, wszelkiego rodzaju wyroby 
szczeciniarskie itd.) 
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Automobilizm we Francji 


W ciągu pierwszych 7 miesięcy r. ub. Fran 
cja importowała 4924 samochodów, podczas 
gdy w tym samym okresie 1927 roku — tylko 
2403. Innemi słowy, import samochodów do 
Francji w pierwszej połowie 1928 r. wzrósł 
prawie o 50 proc. 

Liczba importowanych ciężarówek i trak- 
torów wzrosła z 3 6do 150 wozów. 

Francuski eksport samochodowy za okres 
pierwszych 7 miesięcy 1928 r. spadł o 18 proc. 
w porównaniu z odpowiednim okresem 1927 
roku, co w liczbach wyraża się następująco: 
w ciągu pierwszych 7 miesięcy 1928 r. eks- 
portowano 22,884 wozów, a w odpowiednim 
okresie 1927 roku — 28,063, 

Najwięcej eksportowano samochodów do 
Algieru. Na drugiem miejscu stoi Hiszpanja, 
a na trzeciem Anglja. 


Produkcja samochodowa 
Generals Motors 


Towarzystwo Eksportowe General Motors 
w ciągu 10 miesięcy roku ubiegłego sprzeda- 
ło 210.290 samochodów, a w ciągu całego 1927 
roku — 193.830, W ciągu 1925 i 1926 roku 
Generał Motors eksportowało łącznie 219.685 
wozów, czyli prawie tyle, co w ciągu roku u- 


biegłego. 
GIEŁDY 


Warszawa, 9 stycznia. 

Belgja 123.93, Holandja 358.15, Kopen- 
haga 237.85, Londyn 43.24%2, Nowy Jork 8.90 
Paryż 34.89, Praga  26.40%:, Szwajcarja 
171.68, Sztokholm 23845, Włochy 46.69, 
Wiedeń 125.46. 

Popyt na dewizy większy. Dolar w go- 
tówce — minimalny, — W obrotach poza- 
giełdowych dolar gotówkowy 8.88%, W obro- 
tach prywatnych: rubel srebrny 3.03. 100 ko- 
piejek bilonu srebrnego 1.44, Gram czystego 
złota 5.9244. W obrotach międzybankowych: 
Berlin 212.00, Gdańsk 172,92, Nowy Jork 
892.00 — 892.10 (100 dol. kabel). 


Papiery procentowe, 

5-proc. państw. poż. premjowa dolarowa 

102.50 — 101.75 — 102.25, 
Akcje. 

Bank dyskontowy 137.00; Bank Polski 
190.00 — 193.00 — 192.00; B. Zw. Sp. Zar. 
81.00; Kijewski 96.00; Spiess 240.00; Często- 
cice 48.00; Firlej 55.00; Łazy 7.00; Węgiel 
98.00; Nobel 24.00; Lilpop 38.00; Rudzki 
44,00; Starachowice 39.50 — 39,25, 


GIEŁDA ZBOŻOWA, 
Na dzień 8 stycznia 1929 r. 


Żyto 34.25 — 34.75. 

Pszenica 46.00 — 46,25. 

Jęczmień browarny 34.50—35.00. 
Jęczmień na kaszę 32.00—33.00. 
Otręby żytnie 25.50 — 25.75. 

Otręby pszenne średnie 26.50—27.00. 
Otręby pszenne grube 27.50 — 28.00. 
Mąka pszenna 65-proc. 73.00—74,00. 
Mąka żytnia 70-pro. 49.00—50.00. 
Kuchy lniane 49.00 — 50.00. 

Kuchy rzepakowe 40.00 — 41.00. 
Obroty małe. — Usposbienie spokojne. 
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KINO 381 


Kilińskiego 178. 


Początek punktualnie o godz. 5.30 
w sobotę, o 4 pp. niedz, o 3 pp. 


Młodziutka zachwycająca 
Argentynka 


w sensacyjnym filmie 
z życia rosyjskiego p. t. 


„HASŁO” z dnia 10 stycznia 1929 r. 


Od wtorku, dnia 8-go do poniedziałku, dnia 14-go stycznia 1929 r. włącznie 


Mona Mars 


oraz szłusznie zwany 
następcą JANNINGSA 


według dramatu Piotra Niewskiego p. t. „DANISZEWOWIE” 


Więzienie mamertyńskie 


Jedna z najstarszych pamiątek Starożytnego Rzymu. Miejsce najstraszniejszych męczarń, 


Wśród wielu pamiątek odległej a świetnej 
przeszłości ma Rzym jedną, która silne i nie- 
zapomniane wywiera na zwiedzających stoli- 
cę starożytnego świata wrażenie. Pamiątką 
tą jest sławne więzienie mamertyńskie, znaj- 
dujące się tuż przy Forum Romanum, u stóp 
Kapitolu Wybudował je czwarty cesarz 
rzymski Ancus Mamertimus w roku 640 przed 
Chrystusem, a więc 2.568 lat temu. Mimo tak 
sędziwego wieku jedna z najstarszych pamią- 
tek starożytnego Rzymu doskonale przecho- 
wała się do dziś. 

Więzienie mamertyńskie, czyli „Carcer 
Mamertinus' składa się z dwóch podziem- 
nych cel, umieszczonych jedna pod drugą. Do 
wnętrza prowadzą wąskie schody kamienne. 
Górna cela ma dwadzieścia stóp długości, 
dziewięć szerokości i wysoka jest na sześć 
stóp. Olbrzymie glazy ciosowe z trawestynu 
tworzą ściany tej ponurej, zupełnie pozba- 


wionej dziennego światła, celi, która kt 
przecież więzieniem lżejszem. Z tej celi Ma- 
mertinum zwanej, wydostawali się jeszcze 


więźniowie na światło dzienne, po całych ty- 
śodniach udręczeń i kaźni w ponurej ciem- 
nicy. 

Tu wsadzano opornych cezarom i wzię- 
tych do niewoli przez rzymskie legie wład- 
ców odległych krain dla postrachu raczej, niż 
dla kaźni, Tu wtrącano tych, którzy śmierć 
ponieść mieli w świetle dnia na oczach wielo- 
tysięcznych tłumów, lub tych, których kapryś 
na łaska cesarza po chwilowym gniewie wra- 
cała światu i życiu. 

Z dolnej natomiast celi, Tullium albo Ro- 
bur zwanej, niewielu wydostawało się na 
światło dzienne za życia. Tu w strasznych 
męczarniach ginął każdy, kogo tam wrzuco- 
no. Już samo wejście do Tullium budzi u- 
czucie zgrozy; jest to niewielki zakratowany 
otwór, przez który spuszczano skazańców na 
linie, Otwór jest tak mały, że ciało ludzkie 
z trudnością tylko może się przezeń prze- 
cisnąć. 

Obecnie schodzi się do Tullium schodami, 
które dopiero przed trzydziestu laty zostały 
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Najlepszy Środek 


na schudnięcie 
to połknięcie tasiemca 


Pisma amerykańskie donoszą, że zastoso- 
wano tam z powodzeniem od niejakiego cza- 
su nowy środek na otyłość, który przecież w 
rzeczywistości oddawna jest już znany, po- 
zostawał jednak dotąd w niezrozumiałem za- 
niedbaniu. 

Kuracja dość prosta, polega na przełknię- 
ciu małego tasiemca (solitera), który osiedla 
się w jelitach i zagarnia dla siebie lwią część 
najpożywniejszych soków, co sprowadza 
schudnięcie, 1 

Jest to zabieg bezbolesny i tem milszy dla 
kuracjusza, że nie wymaga od niego żadnych 
ograniczeń dietycznych, dla jego zastosowa- 
nia jednak potrzeba, aby tłuścioch, odznacza- 
jacy się przeważnie dobrym apetytem, miał 
apetyt dostateczny do przełknięcia, chociaż- 
by jednego tylko solitera!... 


Miejski Kinematograi Bświatowy 


WODNY RYNEK (róg Rokicińskiej) 


Od wtorku, dnia 8 l. do 14. IL 1929 r, wł. 
Dia dorosłych i młodzieży: 


Miasto miljona 
poległych 


Dla młodzięży i dorosłych: 


Pati Pałtachon 


w filmie pod tytułem: 
„ZIĘCIOWIE w OPAŁACH”, 


Początek seansów dla dorosłych o godz. 18.45 
f2t. w soboty i w niedziele 16.45, 18.45 I 21. 
Początek seansów dla młodzieży o g. 15-ej 
i 17.—, w soboty | niedziele o 13 i I5-ej. 


odbudowane. Niepodobna bez lęku zejść po 
schodach do tej najstraszniejszej kaźni staro- 
dawnej Romy, w której wyroki śmierci wyko- 
nywano przez uduszenie, lub zamorzenie gło- 
dem. Trupy wydobywano osękami i wywle- 
kano na pobliskie Forum Romanum, aby tam 
na schodach demońskich budziły zgrozę i po- 
strach. Tu zginął Jagurta, król Numidów, 
zamorzony głodem, tu z rozkazu consula Cy- 
cerona uduszeni postronkiem zginęli towa- 
rzysze Catiliny: Lentulus, Cetegus, Staticus. 
Tu zginęli król judzki Arisiobul ll i król ar- 
meński Tigran, zabici na rozkaz Pompejusza. 
Tu śmierć znalazł Sejanus, wspólnik zbrodni 
Tyberjusza i wielu, wielu innych ginęło przez 
wieki panowania nad światem potężnej Komy. 
jednej ze ścian Tullium znajduje się 
wykuta w skałach kaplica, pozostałość z pier- 
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wszych wieków chrześcijaństwa. Tu przez 10 
miesięcy więzieni byli święci Piotr 1 Paweł. 
Tu święty Piotr nawrócił dozorców więzien- 
nych, późniejszych męczenników, Procesa i 
Martyniana, oraz 47 współwięźniów, tu, gdy 
nie było wody do ochrzczenia nawróconych, 
wyprowadził ze skały cudowne źródło, do 
dziś istniejące. 

Mijały stulecia za stuleciami, zmienne ko- 
leje losów sprowadzały do Tullium coraz to 
nowych więźniów — ale te twarde i zimne 
głazy pozostały niezmienione i nienaruszone 
do dziś i ukazują się oczom zwiedzających ta- 
kież same, jakie były za czasów Cycerona, 
Kaliguli, Nerona i Konstantyna Wielkiego. 
Pozostały do dziś niemem świadectwem 25 
wieków. 


Wcz. 


„SPRAWIEDLIWY” SĘDZIA 


Sam siebie skazał na chłostę 


Wielkie zainteresowanie wywołują spra- 
wozdania moskiewskiej „Prawdy' z procesu, 
który toczy się przed sądem okręgowym w 
lżewsku przeciwko członkom sowietu wiej- 
skiego w Łudorwaju, którzy za niewybudowa- 
nie parkanów dookoła zagród skazali na karę 
freely większą ilość miejscowych wieśnia- 
ów. 

Na ławie oskarżonych w sądzie iżewskim 
zasiadło 10 włościan z głównym organizato- 
rem chłosty, Mikołajem Sergejewem, na cze- 
le. Wśród podsądnych zasiada też roztargnio 
ny Tokarow, który jako członek sowietu w 
Łudorwaju własnoręcznie podpisał wyrok, 
skazujący i jego samego na karę chłosty, Za 
nim siedzi 60letni chłop Tyczkin, który z o- 
grodu swego dostarczył rózg na wykonanie 
„wyroku '', 

Po odczytaniu aktu oskarżenia przewodni- 
czący przystąpił do przesłuchania podsąd- 
nych. Podczas śledztwa pierwiastkowego o- 
skarżeni do winy się nie przyznali. Tak np. 
podsądny Sergiejew na odnośne pytanie sę- 
dziego śledczego odpowiedział: 

Bić to biłem, ale do winy się nie przy- 
znaję. 

A oskarżony Tokarew poprostu oświad- 
cza: 

— Przecież mnie samego bili.. 

W drugim dniu procesu przesłuchano o- 
skarżonych, Francuzowa i Jermołajewa. Jak 
z ataku oskarżenia wynika, Francuzow, były 
członek sowietu, był pierwszym, który posta- 
wił wniosek na zastosowanie wobec opornych 
wieśniaków kary chłosty. Francuzow, który 
liczy dzisiaj lat 26, pracował przez dwa lata 
w fabryce, a następnie służył w armji czer- 
wonej. Przed sądem zachowuje się jak na- 
iwny prostak, który nie wie, że w Rosji kara 
chłosty jest niedopuszczalna. Wzięty w o- 
gień pytań krzyżowych, oświadcza wreszcie 
Francuzow, że własnoręcznie wykonał wyrok 
na dwu skazańcach'. 

Jermołajew, syn byłego wójta, dyktował 
protokół i osobiście brał udział w wykonaniu 
„wyroku. Jako trzeci z kolei, zeznawał o- 
skarżony Tokarew, starszy członek sowietu. 


Kino-teatr 


W rolach 
głównych : 


„ZACHĘTA“ 


ul. Zgierska 26, przy Placu Kościelnym 


Od wtorku, dn. 7 do poniedziałku, dn. 14 stycznia włącznie 
Największe arcydzieło filmowe 


ŻÓŁTY PASZPORT 


Film życiowo-obyczajowy w 10 ciu aktach z życia rosyjskiego 


Anna Stern, A. Sudakiewicz, M. Narkow i inni 


Następny program: „BIGAMJA* 


Orkiestra ściśle dostosowana do obrazu pod kierunkiem p. D. Szymkiewicza. — Początek 
seansów o godz. 4 m. w soboły, niedziele | święta o godz, 12 w poł. 
wszystkie miejsca po 50 groszy. 


Oświadczył on, że treść protokółu zredagował 
Jermołajew, dalej stwierdza, że wyrok za- 
stosowano do samych „sędziów”, którzy pod- 
pisali protokół. Tak więc zbito najpierw Fran 
cuzowa, a później jego samego, t. j. Tokare- 
wa. W ten sposób poszczególni członkowie 
sowieta sami skazałi się na karę chłosty, lub 
ściślej mówiąc „samochłosty”. 

Za głównych inicjatorów całej akcji sąd 
uważa trzech członków sowietu wiejskiego: 
Iwanowa, Michajłowa i Sergiejewa. lwanow 
oświadczył że Francuzow zwrócił się doń z 
prośbą „o pozwolenie na bicie obywateli". 
Michajłow zeznaje, że „potem, jak jego zbi- 
to, on sam zaczął również bić". Pod żadnym 
warunkiem nie chce się przyznać do winy o- 
skarżony Sergiejew, który powiada, że do bi- 
cia zmusiło go całe „towarzystwo. 


Daleko ciekawsze od zeznań oskorżonych 
były zeznania świadków niebywałej sceny 
masowej chłosty i „samochłosty', Prawie 
wszyscy świądkowie stwierdzili, że obok Jer- 
mołajewa do wykonania „wyroku'* namawiał 
najenergiczniej b. wójt Mironow, który dziw- 
nym zbiegiem okoliczności nie znalazł się na 
ławie oskarżonych i w procesie występuje je- 
dynie w charakterze świadka. Świadkowie 
zeznają, że Mironow z rózgą w ręku spędzał 
delikwentów na miejsce egzekucji, wołając 
przytem, że „wszystkich ich trzeba zbić, bo 
bez bata niczego ich się nie nauczy”. 

Ciekawe są zeznania świadków, dotyczące 
pewnych szczegółów oryginalnej tej „impre- 
zy". Tak np. okazuje się, że członek sowietu 
Iwanow, który również figurował na liście 
„skazańców” przyszedł na „miejsce egzeku- 
cji" w kilku kozuaack, żeby w ten sposób 
zmniejszyć uczucie bólu podczas chłosty. Kie- 
dy to zauważono, wezwano Iwanowa da zdję- 
cia „nadprogramowych ' kożuchów, Iwanow 
nie chciał się jednak do żądania tego zasto- 
sować, wobec czego między delikwentem a 
wykonawcami wyroku doszło do rękoczynów. 

Spodziewać się należy, że dalszy przebieg 
procesu obfitować będzie w cały szereg no- 
wych, niemniej ciekawych momentów. 


(książka 
kontrolna) 


Na pierwszy seans 


Henryk George 


iewoinicy Knuta 


Potężna epopea z pełnego tragizrnu okresu pańszczyzny za panowania cara Aleksandra II 


Ste, 7 


Następny program: 


Tajny Kurier 


z Iwanem 
Mozżuchinem 


Z historji asfaltu 


„Smoła żydowska“ znana była już 
w czasach biblijnych 


Dziś tak modny w budownictwie i elektro: 
technice asfalt znany był w odległej starożyt- 
ności w Persji, Judei, Mezopotamii, Fenicji, 
Egipcie, u Greków i Rzymian — pod nazwą 
„smoły żydowskiej. 


Asfalt był wówczas eksploatowany prze- 
dewszystkiem z morza Martwego w Palesty- 
nie. 

Asfalt używany był przez Egipcjan wraz 
z olejkami, np. cedrowym, i jakiemiś innemi 
domieszkami do konserwowania zwłok |(mu- 
mifikowania). 


Asfalt był znany w starożytności jeszcze 
przed pojawieniem się wapna palonego. 

Mury Babilonu, wieża Babel, oraz budo- 
wie Kemiramidy budowane były na zaprawie 
asfaltowej, celem ochrony przed wilgocią. 

W Pięcioksięgu Mojżesza powiedziano, że 
arka Noego uszczelniona była asfaltem! 

Dopiero w r. 1712 przez przypadek wpro- 
wadzony zostaje asfalt ponownie do życia w 
Szwajcarji Większe zakłady asfaltowe u- 
rządza jednak dopiero w r. 1802 hr. Sasse- 
nay- W tym czasie słynne są afery oszukań- 
cze z kopalniami... asfaltu, Rozmaite towa- 
rzystwa ofiarują bowiem złote dochody u- 
działowcom. 

Prawdziwy rozwój asłaltu (znanego tak 
dawno w starożytności) sięga jednak niewielu 
lat wstecz. 


Oryginalne bliźnięta 


W Manchesterze żona bezrobotnego, M. 
S. Louise Fischer, powiła dwoje bliźniąt, 
dziewczynki, odznaczające się tem, że każda 
z nich ujrzała światło dzienne w innym roku. 
Pierwsza z nich urodziła się na pięć minut 
przed Sylwestrem, druga w pół godziny po- 
tem, kiedy już dwadzieścia pięć minut upły- 
nęło od rozpoczęcia się bieżącego roku. 
Starsza otrzymała imię Doreen, co oznacza 
December, czy grudzień, drugie imię Janet, 
przypomina January (styczeń), 
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Kino DOM LUDOWY 
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BSP" Dziś i dni następnychi 
Królowie humoru 


PAT i PATACHON 


nowej najlepszej kreacji 


„+ Pai i Wieloryb 


EA EW A PY Z 2 m | ©. M A Z _ R 4 
Ceny miejsc; W dni powszednie na wszystkie 
seanse, zaś w soboty, niedziele I święta od 
godz. 1—3 pp. I m. 75 gr. Il. 40 gr. ill, 30-gr. 


"mą 


W soboty, niedziele i święta od godz. 3 pp, 
I miejsce 9U gr, ll. m. 50 gr., lll. m 40 gr. 


Kino WICTORJA” 


Kilińskiego 211. 
Dojazd tramwajami Nr. Nr. 3, 4 i 17. 


Od wtorku dnia 8-go stycznia do poniedziałku 
dnia 14-go włącznie 
Wstrząsający dramat psychologiczny 
nieszczęśliwców, których tragiczny zbleg 
okoliczności pchnął w objęcia zbrodni 


$-K-A-Z-A-N-C-Y 


Wr oll głównej artystka o twarzy pazia 
1 królewny 


MAŁGORZATA SCHLEGEL 


Tragedja i nędza bezrobotnych. Ohyda życia 
bezczeszcząca łzy najświętszej rozpaczy. 
Dramat dziewcząt, które porwał wir ulicy. 

Cierpienia I tęsknoty tych, za którymi 
zamknęły się bramy więzienne. 


zen" | m 
Początek seansów o godz. 6-ej, w sobotę 
godz. 5-ej pp. w niedzielę o 3-ej pp 


Str. 


„HASŁO“ z dnia 10 stycznia 1929 r. 


Nr. 10 


„Bajka“ 


Franciszkańska 3ła (Róg Brzezińskiej), 


Orkiestra pod kier. Z. Sandomierskiego. 


Ceny miejsc ze względu na wielkie keszta pod- 

wyższone tylko na ten program od godz. 6-ej 

I, m. 75 gr, JI m. zł. 1.—, I m, zł. 1.20. Balkon 
zł. 1.50. 


W soboty, niedz. i święta od godz. 12-ej do 3-ej. 
ceny miejsc od 30 gr, od 3-ej do 6-ej od 50 gr. 


-—— —- 


Zakład Zegarmistrzowsko Jubilerski 
J. Pankiewicza 


Piotrkowska Nr. 199 


poleca w dużym wyborze: zegazki złote, sreb! 
ne, niklowe, szwajcarskich gwarantowanych firm 
Zegary stojące, Ścienne, biurowe i kuchenne. 
Oraz biżuterje najnowszych fasonów, cbrączki 
ślubne, platery. nakrycia stołowe I t. p. 


Uwaga: przy zakładzie własna pracownia przyjmuję 
wszelkie roboty i reperacje wchodzące 

w zakres zegarmistrzowsko jubilerski. 

Wykonanie solidne i punktualne. 


DGŁOSZENIE, 


Kasa Chorych m. Łodzi podaje do wiadomości, 
że począwszy od dnia 16 stycznia r. b. załatwianie 
interesantów (wpłaty należności składek członkowskich, 
składanie reklamacyj i t. p.) 


wydział wpłat ubezpieczeniowych 


(ul. Wólczańska Nr. 225, parter) uskuteczniać będzie 
codziennie w godzinach od 8-ej do l3-ej, w soboty 
od godz. 8-ej do 12-ej. 1191 


Łódź, dnia 9 stycznia 1929 r. 
Kasa Chorych m. Łodzi 


(—) Dr. Samborski (—) F. Kałużyński 
Dyrektor Przewodniczący Zarządu 


TORI ROR IR ARIARI PANI IR IR 
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od najskromniejszych do luksusowych 
: znajdziesz tylko 


W MAGAZYNIE MEBLI 
ZJEDNOCZONYCH 


STOLARZY . TAPIEGRÓW 
w ŁODZI Śp. z ogr. odp. 


NARUTOWICZA 45. — TED. Gd-0Ź. 


STALE NA SKŁADZIE: 


kompletne urządzenia mieszkań, 
jak również pojedyńcze meble 
jako to: urządzenia pokoi sy: į 
pialnych, stołowych, gabinetów, 
salonów, kuchni, meble klubowe 
biurowe i t. p. 


Przyjmuje się również wszelkie 
zamówienia w zakresie wewnętrznej 
architektury. 


Długoleinia gwarancja. 


jk ZARZĄD. 
= |1166 


CENY PRENUMERATY: 


W Łodzi z nledzielnym dodatkiem ilustrowanym miesięcznie zł. 4.10 


£aomiejscowa a „ - „ 
Z :granice s » . 
Odnostenie do domu . > = 3 


Prenumeratę można przerwać tylko 1-go i 15-go każdego miesiąca 


Konto czekowe w P. K. O. Nr. 65.210 


Wvdawca: Towarzystwo Rzemieślnicze „Resursa“ w Łodzi. 


Najwiekszy Wybór Mebli 


Akcja rozgrywa się w Rosji bolszewickiej, w zdewastowanym majątku Trubeckich, a następnie w Paryżu. 


W roli głównej: MADY CHRISTANS. ! 
Codziennie od godz. 6-ej obraz ilustrowany będzie wspaniałym ROSYJSKO-UKRAIŃSKIM -> 


Od wtorku, dnia 8-go stycznia r. b. 


DRAMAT KNIAGINIOSZEI, Osnuty na tle glośnych pamiętników ks. L. Trubeckiej, cudem ocalałej 
z piekła bolszewickiego 


„TUŁACZKA KSIĘŻNEJ TRUBECKIEJ” 


CHóREM ARTYSTYCZNYM w zwiększonym komplecie. 


Lekarz dentysta 


Jakób Karmazyn 


Specjalność białe sztuczne zęby bez pod- 
niebienia. Przy wprawianiu sztucznych zę- 
bów usuwanie chorych korzeni bezpłatnie 
Ubezpieczonym w Kasie Chorych udzie- 

ła się znacznego rabatu. 1103 


Poraunia 
Weneroiogiczna 
Lekarzy Specjalistów 
ui. Zawadzka Nr. 1. 


Czynna od 8 rano do 9 wiecz. 

w niedziele i święta 9 — 2 pp. 

od 11—12 i 2—3 pp. przyjmuje 
kobieta lekarz, 


leczenie chorób  wenerycz- 
nych, moczopłciowycn i 
skórnych. 


Badanie krwi i wydzielin na sy- 

filis i tryper. 

Niemoc płciowa: Konsultacje z 
neurologiem i urologiem. 
Gabinet Swialto- LECZNICZY 

Kosmetyka lekarska 

Oddzielna poczekalnia dla kobiet, 


PORADA 3 zł. 1111 


Dr. med. 


J. Siik|kerstrom 


Zielona 11 


Choroby skórne i weneryczne 
Usuwanie szpecących włosów elektrolizą 
Leczenie lampą kwarcową. 
Przyjmuje od 4—3, Niedziele 9—1, panie 

od 4—5 popoł. 1114 


Dła niezamożnycn ceny lecznic. 
O O 0 


Dr. med. H. LUBICZ | 


Cegielniana 43 Je 41-32 


Powrócił 
Specjalista chorób skórnych, wene- 
rycznych i moczopłciowych. 
Naświetlanie lampą kwarcową. 


Przyjmuje od godz. 8 do 10 rano 
i od godz. 5—8 wiecz 355 


Dla pań od 3—5 oddzielna poczekalnia 


Dr. Klinger 


Choroby weneryczne, skórne i włosów 
leczenie iampą kwarcową 
Andrzeja Me 2, tel. 32-28 


Godziny przyjęć: od 6—8, w niedziele 
iświęta od 10—12. Dla Pań oddzielna 
poczekalnia. 


Od 1—2 w lecznicy (Piotrkowska 62). 


t A a ape to G aat ita t Ea A S 


Dr. Heller | 


cnoraby skórne i weneryczne 
ul. Nawrot 2. Tel. 73-89. 215 


Do 10 rano i 4—8 w. Dla pań specj. godz: 
3—5 po poł, w niedziele od 11—2 pp, 


Dla niezamożnych ceny lecznic. 


5— || W tekście 40 a 8 
8— | Za tekstem 30 5 > 
0.40 Nekrologi 0) w s 

Zwyczajne Sr A 


ogłosz. 50 gr, Ogłoszenia nadesłane po godz. 7 wiecz. o 300% drożej. 
Ogłoszenia w czerwonym kolorze 30 proc. drożej. 


ANONS. Następny program KOBIETA BEZ 


; ajie 


Rajzbaum i Pozner 


Łódź, Piotrkowska 45, Zielona 1. tel. 75-05 


POLECA materjały na garnitury i palta pierwszorzędnych 
fabryk krajowych po cenach fabrycznych 


= SPRZEDAŻ HURTOWA i DETA 


Doktór 


psze źródło zakupu 


Skład Sukna i Kortów p. t. 


LICZNA. m 


NAZWISKA“ (Świat mówi o tem...) 


1192 


Dr. med. 


WOŁKOWYSKI Józei Lubicz 


Cegielniana 25. Tei. 26-87 
SPECJALISTA 


chorób skórnych 


Elektroterapja. Leczenie lampą kwar 
cową. Badanie krwi i wydzielin. 


Przyjmuje od godz. 
667 w niedzielę i 


Dia pań od 4 — 5 oddzielna poczeka|. 


LUSTRA 


wszelkiego rodzaju w wielkim wyborze poleca 


Fabryka Luster 
OSKAR KAHLERT 


1197 


ul. Wólczańska 109. Tel. 30-08. 


| wenerycznych. 


8—10, 12—2 í 4—8 
święte 9—1 


ŁODZ 


Kino RESURSA 


Kilińskiego Nr. 125. 


Od wtorku, dnia 8:go do poniedziałku, dnia 14-go 


stycznia włącznie 


MAURYCEGO DEKOBRY 


Reżyserji Aleksandra Razumnego 


W rolach głównych: 


ortopeda 


(specjalista chorób kości, stawów, zniek- 
ształcenia kręgosłupa I kończyń) 
Własna pracownia wszelkich aparatów 
ortopedycznych. 
Gdańska 28, tel. 41-46 
przyjmuje od 5—7 pp. 


1183 


WEWISK ZO —KETTPRÓ I 
Dr. med. 


Różane! 


Dzielna Na 9 
Tel. Ne 28-98 
Powrócił 


Choroby skórne 
weneryczne i mo- 
czopłciowe. 
Przyjmuje od 8—10 
|od 5—8. Leczenie 
lampą kwarcową. 
Oddzielna poczekal- 
nia dia pań. 

Dla pań od 3—5 pp, 


==g 


Wielki wspaniały program! 


Przeróbka filrmowa znanej powieści 


Rsiqże czy bazen 


Marcella Albani, [wan Petrowiez, 
Barbara Aninkoff iOskar Homolka 


Początek seansów w dni powszednie o g. 5,30, 7,15 19: 
w dn! świąteczne o godz. 3, 5, 7 i 9. 


1127 


Czy jesteś członkiem L. 0.P.P.? 


| CENY OGŁOSZEŃ MIEJSCOWYCH: : 
Na I-ej stronie 50 groszy za wiersz milimetr. 1 lam. (strona 4 lamy) 


LJ 1 > 
1 » 
l. 
= 1 - 


| Drobne 10 gr., poszukiwanie pracy 5 gr. za wyraz. 


Drukarnia Państwowa w Łodzi, Piotrkowska Nr. 85, 


- 4, 
. 4. 
. 4 


z || nie odpowiada. 
„ lółamów ` 4 


Najmniejsze za bezpłatne, 


zwraca. 


Redaktor odpowiedzialny: 


nw | 


| 
WE PIRCZZ f 


Do akt Ne 2432 
1928 r. 


Ogloszenie. 


Komornik przy Są: 
dzie Okręgowym w 
Łodzi, Leon Wą- 
sowski, zamieszka- 
ły w Łodzi, przy ul. 
Wólczańskiej 10, na 
zasadzie art. 1030 

P, C, ogłasza, 
że w dn. 23 stycznia 
1929 r. od godz 10 
rano w Łodzi, przy 
ul. Narutowicza 10 
odbędzie się sprze- 
daż z przetargu pu- 
blicznego ruchomo* 
ścł, należących do 
Wacława i Stefanji 
Michalskich i skła- 
dających się z ume- 
blowania sklepowe- 
go, oszacowanych 
na sumę zł. 2090. 

Łódź, dn, 7 sty- 
cznla 1929 r. 

KOMORNIK 

L. Wąsowski. 


Do akt. Me 1642 
1928 r. 


Komornik przy Są: 
dzie Okręgowym w 
Łodzi Bronisław 
Pingielski, zamie- 
szkały w łodzi przy 
ul. Południowej 20, 
na zasadzie art. 1030 
Ust, Post. Cyw. ogła- 
sza, że w dniu 15 
stycznia 1929 r. od 
Łodz. 10-ej rano w 
godzi, przy ulicy 
Nawrot pod M 25 
odbędzie się sprze- 
daż przez licytację 
ruchomości, nale- 
żących do Franci- 
szka Stolle, skła- 
dających się z me- 
bli, ocenionych ma 
sumę 800 zł, 

Łódź, dnia 8-go 
stycznia 1929 r. 

KOMORNIK 

B. Pingielski, 


Ogłoszenia drobne 


|uotne posady | 


Fiezownik 


rutynowany moża 
się zgłosić do fa- 
bryki mebli, Gdań- 
ska 112 1190 


Szpuldrka 


zdolna potrzebna do 
pończoszarni, ullca 

Zamenhofa 18, 
638 


Potrzebne 


dziewczęta do faico- 
wania, Zgłaszać sę 
de Drukarni Pań- 
stwowej w Łodzi, 
ul. Piotrkowska 85. 

1178 


| Różne 


Zęby sztuczne 
na dogodnych wa- 
runkach. Gwarancja 
za dobry materjal 
i solidne wykonanie, 
Laboratorium  Zę- 
bów Sztucznych, 
Piotrkowska 99. 
1154 


Ogłoszenia firm zamiejscowych, chociażby posiadających filj 
w Łodzi, a centrale gdzieindziej, o 50% drożej od cen miejscowych 

Firmy zagraniczne o 100%0 drożej. 

Każda nowa podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte ogło* 
szenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia. 

Za terminowy druk ogłoszeń, komunikatów i ofiar adninistracja 


Artykuły, nadesłane bez oznaczenia honoratjum, uważane są 


Rękopisów zarówno użytych jak i odrzuconych redakcja nie 


Michał Walter. 


